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Cana prenumeraty: 
w ŁODZI: 

Roeznfe_ rb. 8 k. -
Pólroeznle" 4 " -
Kwartalnie Ił 2'" -
MIesięczn. " - " 68 

Kalendarzyk tygodnioVlJ: 

Pono św. Sotera i Kaja. 
Wt. św. Wojciecha M. 
St. ŚW. Fjdelisa Kap. M. 
Czw. IW, ~brka Ewang 
Piąto św. Kleta l Marcel~\ 
8Gb. św. Teofila W." 
Nłedz. św. Pawltt od Krz. 

BoItX. , 

Odn08ze\lel0 k. m. 
Egz. pojedyńczy 3 k. 

Wschód sI.: godz.' 4 m. 52 
Za "e, bód sl.: godz. 7 m. 07 ,I 
Dług. dnia godz. 14 m. 15 

Z prze8yłk, pocztową: 
Rocznie rb. 10 kop.
Półrocznie Ił 5 " -
Kwartalnie " 2 • 60, 
Miesięcznie" -" Sb 

Redakcy. 
w Łodzi, 

~i ~nn i K ~o I itlGZnl, ~ rze m~słow~ I BKon ~m i Gln~, s~o ł~ ~ln 1 i li t~r aG~i, iii U ~ tra Na fij. 
ul. · ..... jazd M 8. 

Poniedziałek, dnia 22 kwietBia 1907 roku. 

Nr. ' łelefoJlu ' 593. 
KantorJ'1 własny _ Warazz_i_, ul. Krucza .M 23; w PabGan;03Qb u p. Teodop •• iakel 

w Zgierzu, ., apteoe p. PatkaJ w Tomaal:GG'ie u p. Teodora Hilla. 

. , 

CENA. OOŁOSZEN: .N a d e s ł a n e" na 1-8zej stronicy 50. kop. Z8 wiersz. Z_,ox~jne ogłoszenia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lab jego m;ijsee 
lI.ł. ogloszeuia po 11/'2 kop. od, wyrazu (dla poszukujących pracy po 1 kop.}. .R. e k l a m y i N u k:t: o i o g ł po 15 kop. za wiersz petitowy. 
Za dołĄczenie prospektów 36 rb. AItTYRUŁ y bez oznaczenia honofarY'lw Redakeya uważa za bezpla.Lne; l'~kopisów drobnych nie. zwraca. 

~edaktor . lub Jego zastępca przyjmują interesantów codziennie, z 'wyjątkiem ani -świątecznyoh, od godziny 4 .- 5-~j po południu. 

Nowo wypuszczony Diebywalej dobroci l znakomitego smaku tJ~uń 

"BALI " w cenie rb.: 1 kop .. 60 za funt w opakowania 11, j 1/. ~UD~, m0t:ny l ~redni 
poleca 

wyrDbÓ~a~~~~nYCh· A.N. BogdanowI i S-ki w Petersburgu. 

a Dostae można we szystkich składach i dystrybucyach tabacznych. i 

SALA KONCERTOWA "przy ul. Dzielnej" 
• srod, 24 b .. m. 

I(o:ncert 
. "aazI&tQ St. 8 'ree 

'ze współudziałem artystki opery warszawskiej M. TracUciewiozównej. 

Bne~y w składzie fortepianów Scbra dera. Piotrkowska, 81. 000,-2-1 

SZKotA ELEMENTARNA 
(PrzemówienIe W. CzajewsJdego na ogólnem, zebraniu Ko

la śródmieścia P. M. S). 

Spada na' mnie, zaszczytny obowiązek prze
mówienia, a zarazem zdania sprawy z pierwsze
go roku dzialalności Kola śródmieśeia Polskiej 
1\facierzy Szkolnej. / 

Mówię-z p'ierw8zegoroku-:ale od czasu .za
legalizowania:Macierzy nie uplyuętoaż tyle cza
su, a rachunki nasze stosownie do brzmienia 
ust&wyzamykaj~si~ z dniem l stycznia, b. r., a 
za~em .zdaJemy sprawę szanownem~ zgroma~~.elliu 
zaledwle z czterech miesięcy swoJeJ czynnoscl. 

podzial ,6zaąu,objęty. ustawą~:uważam trochę 
za ni.ewlaściwy, ,rok szkolny końc.zy si~ w ostat
niell dniach czerwca, & zatem powtnno się zda~ 
waó sprawę po upływie roku szkolnego; są to je
dllak drobiazgi' w porównaniu do celów wielkich 
nowozorganizowanej przez naród polski instytucyi, 
która ,dZIŚ niemowlęce stawia kroki na te) drodze,· 
a chociaż początek uważam za. bardzo skromny, 
jednak ani na chwilę me wątpię, że to dziecko 
dziś jeszcze w pieluchach, wyrosuie ,niedlugo na 
znakomitego męża, jak to mamy przyklady u są":, ' 
siednich, pobratymczych narodów. ' 

Najstarszą c.MaticfJ~ serbską' zalożono w Pesz· 
cie, a następnie c; Ustrzedni matlce szkolnh w Cze
chach w: 18~O roku. Obie te ~llstytucya były 
l)rzyldadem i wzorem dla zorganizo\yania się po
dobnych instytl1cyi:chorwackiej, morawskiej (1852 
r.), dalmackiej (1862 r.), słowackiej (1860 r.), 
slowenskiej (1860 r.), górnoszlązkiej, serbskiej 

w Budyszynie (1848 rJ, WreSZC16 ruslńskiej (1848 
r.) i polskiej we Lwowie, ta ostatnia' istnieje JUż 
od 188:\ r. 

W Królestwie Polskiem raczej na terytoryum 
dzisiejszego Królestwa Polskiego, nauczanie prże
szlo przez różne fazy, od śWietnych poezątków 
stacztl,jąc się coraz nIżej i niżej, aż do sIu wetnej 
epoki apuchtinowsldej, gdZIe szkota stała si~ na
rzędziem do wynaraJawiania i o~lupiartia umy
słów za p·ornocą fahzowania bistoryi naszej i po· 
wszeclmej przez,twórców podręczników szkulnych, 
które z l{róla Sobieskiego nie wahały się zrobić 
atamana kozackiego, oswilbadzającego. z pulkami 
kozackimi Wiedeń. 

Jeszcze za. czasów naszej niepodleglej OjClY- , 
zny, ldedy nal'ód polski zaczął się dźwigać z dłu
goletniego' ocirętwien:a i zdeprawowania, wszcze
pionego w jego organizm przez uwory dlugoletulo 
panującej uynastyi saskiej, powstała w kraju, n.a
szym jJiękl1a instytueya w celu podniesienia OSWI&-

.ty w calym kraju. Instytucya ta zaczęła dZłataó 
w 1783. r. pod nazwą Komisyi Edukacyjnej i rzą· 
dzib. sn~ osobną ustawą, którą· wcałośei posia-
damy. .' 

Nie bęuę dziś rOi;fE,trywa.i: wszystkl(~p, urzą
dzeń tej w.ellilej instytllcył, nle mamy dZIś na to 
czasu, chcę raczej zwrÓCiĆ uwagę na organilacy~ 
jej, . uotyczącą szkół eiementarnych, a to dla tego, 
że :Macierz Szkolna w Łodzi w tej chwili zwróci-o 
la ca.łą swoją dziala.lność w tym kieruuku. Czyż 
jest co dziś w Polsce pdnit;Jsze nad zmniejsze-
nie analfabetyzmu? . ' . 

Szkolę elementarną kraj nasz już w końcu 
XVII stnlecia l)o3iadal dobrze pomyślaną, bo ezyż 
mozna co więcej wymagać o,d szkoty niż to co 
przepsala dla niej Komi3ya Edukacyjna w § 4 
swojej ustawy. Oto jego brzmienia: 

,. W większych szkołach dawana będzie nauka 
chrzesciańska, stosowna do wieku l kontlyoyi uez
niów, czytanie, pisanie l rachunki z wiadomością 
wag, miar i monet) nauka ogrodnicza i rolnicza, 
więcej, przez ukazywanie danjell robót, niż przez 
mówienie, przepisy na pamięc i wiadomości zacho· 
wania zdrowia, leczenie bydłąt1 handhl wewnętrz
nego w tej okolicy i sąsiedztwie, użycia tych. rze
czy, które się częstokro6 po wsiaoh i miastach 
zaniedbują., a użyteeznemi być mogą" jako to Up. 
różnych roślin. przydatnych do farb, sierci bydląt, 
kor różnyc.h drzew, stary ch chust, popiołÓw·etc 

\V mniejszych zaś szkołach, gdzie zwyczajnie 
sami widniacy uczyć się mają, w mniejsZtHI(ókre. 
sIeniu nanki do oko!.iczności stosowane ,będą." 

Jeżeh zważymy, że ustawy KomisyiEduka~ 
cyjnej napisane zostały w 1783 r. j p"Orównamy 
tę. d~tęz, pierw-szemi"wy~tąpietiiaml;Ja,:ąf.J:1,:ąąr.I~A 
Pestalozzego głośnego w ychowaWc.af t'Wóreęme lo 

tody poglądowej, który dopiero w 1793 _ r. ogIo ... 
sił swoJą praeę: (Meme .Nachtorschungen fiber dem 
Gang der N.atur in der Endwincklung ae~ Meo
schen-gescblecbts", nie mówiąo już o wiele póź
nieJs~yeh"Jak Gertruda swtJje dzieci uezy" (1802) 
"K~lążka matkiH (1803) lo łatwo spostrzeżemy, ż~ 

. sysL"m Vog1ą!lowy nauczania JUż na dziesięc lat 
przed oglos14lniem dzieła Pestalozzego zostat za
prowa-dzony do szkoly przez Komlsyę Edukacyjną. 

Po rozbiorze Polski zniknęla Komisya Edu
kaCyjna, a jej miejsce w kHkanaście lat potem 
zajęta nowa instytucya zwana: Izbą Etlukacy.jll'ą 
która nie zWIellIla ogólnego charakteru szlcoly 
elementarnej zostawionej przez swoją poprzedni
czkę, tylko w swoim regu19minie, ogłoszonym dn. 
l6-go październHuL 1808 roku dodała tdlka szcze
gółów uzupełniają.cych program Kom!sJi Eduka
cyjnej a mianOWicie: . _ , 

(§ 13 p. 9) Znajomość praw wzajemnych mif}" 
dzy ohywatelami. 

(p. 10) W mieście przydana będzie krótka 
wiadomość o rzeCzach do rzemiost i handlu slu-
iąeych, rysunki rzemieślnicze. 

(oraz § 14) W miastach, gdzieszkola prze .. 
myslo\va dla dziewczyn ust1l.00WlOna będzie,nau
czycielka uczJó ma wS.zelki(}h robót kobiecych, 
jai~o to: szycia, przędzy, dobrego prania, uprawy 
nab1ału etc. 

~anotować tu wypa.da, że szkoła elementarna 
rl;~wHlęla się w 'teJ epoce wJb~rnie~ "'v\T 1808 
roku liczylo Księstwo Warszawskie 578 szkól, a 
w lat szesó potemliezba wzrosła do 1489 leo 
rok szkolyelementarne przybywaly, oś wiata. wzma.· 

. gała się. .,' ' 
Ustawa szkoly elementarnej, ułożona przez 

Komisyę edukacyjną i ~zupełniona. przez Izbę edu
kacyJną, obowiązywała. Jeszcze w 1851 roku ,eze .. 

, go . dowody znajdujemy w raporcie kuratora okr~
gu naukowego warszawskiego Z dnia 3i ·15 ma· 
ja 1851 ro:ku za nr. 1,174 pisanym do Namiestni-
ka, który br,tmi. . . 

, "Jf!dynem ogólnem urządzeniem, na podsta-' 
wie l~tórego wszystkie. szkoly elementarne po-
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~$t21'J i dotąd się utrzymują., .Jest uchwala Izby szkół: elementarną polską, parafialną. unicluł i czasach sformowano zarzut, że są źle prt>wadzo. 
~edukacjjilej . z roku 1808. Gdy zaś Ukaz Naj- kantorat ewangelicki, oraz od 1797 roku cheda-n.e i że niedorównywują swemu zada.niu. Sąd 
:wyższyż dnia 3l-go sierpnia 1840 roku w § 32 ; 1'y, a 1823 r. specyalne szltoly żydowskie. ten wypada sprostowaó, zwłaszcza tu na ogóln.em 
s~oDowi, ,że "prawidła dla administracyi ekonomj·- ~ W 1851 . roku (:N2 46042) dyrektor g16WDY zebraniu }{aćierzy. 
c~nej szkól .elaf!1entarnych przepisane są. osobne- : p1'ezyd.ujący w komisyi rządz~cej . spraw 'Yewnętrz~ . Za.pewne-dźwignięte silami biednych nau

:mi nrządzemaml, a opfóezwyteJ powolanej uehwa.. llych. l duchownych il~kazu]e biSkupOWI grecko- czycieli i nauczycielek nie dorównywują one za
·ty Z 1808 r .. żadne inne w tej mierze nie istnie.. unickiemu Teraszkiewiczowl, aby zabl'oni.l w szko- kładom, utrzymywanym kosztem państwa" ale 
Je, przet9 ~daniem kuratora tej wlnśnie uchwałe . lach grecko',uni~kich w Slawęcinie i Czerniczy- . z ca,lem przeświadczeniem powiadam, że historya 
nadaną zostala przez Ukaz z roku 1840 sankcya ; nie wykładac języka polskiego, wprowadzonego ich jest pi~kna i uczciwa, że były one pionera
prawa' obowiązującego". ' .' I przez grecko-unickiego l\siędza Liszkiewicza. mi, torując znakomicie drogę polskiej Macierzy 

Ty~ s~osobem, aż do .reformy szkól przepro- Bard.zi.e,i . jes~cza uwydatni Się ~am polityka .' SzkolneJ.. .. " 
wadzolleJprzez Wielopolsklego. przetrwa.ła. w Pol-: szkolna., Jezeh zajrzymy do postauowleń ,,0 szko- " W zakładach tych nauczaJ kwiat naro'du., 

,sce ta szkoła z· czasów .}jeszczeniezależności na· \ lach elementarnych dla ladności wyznani.a ewan- 'najznakomitsi pisarze i pedagodzy, jak Behfu, 
szej ojozyzny, wprawd~ie ograniczona D;&stępnie ~ galickiego". Chmielows'ki. Dygasiński, Smolenski i wielu, wie-
różnego rodzaju cyrkularzami, które powoli Izmie ... ł W postanowieniu tem namiestnik Królestwa lu ip.nycb7 siejąc zdrowe zi~naJ które plon obfi .. 
mly piękny Jej całokształt t Polskiego już nie dwuznacznie zaznacza w § 1, ty potem wydały. . 

, Zaznaczamy, że ustawa Izby edukacyjnej m6~: aby kundor przy urządzaniu szkól elementarnych !' ,Macierz Szlwlna powinna iść z temi szkola-
-w;.i", iż;... . . i ewangeliekich tak etatowych jako i nie etatowych' mi ręka w rękę. popierać, ich usilowania. i zro-

IIZadne . miasto, . miasteczko ani wieś nie ma ' przyjmował za zasadę whloski kou$ystorza ewan.. ; zumieć to, ~e owi przełożeni i przelożone wiele 
. zostawać bez potrzebnej dla. siebie szkolt', ~ te.. galickiego, nie zaś OpiJlii rządów gubernialnych, przeszU VI walce z groźnymi inspektorami szkol .. 
gn .wlll.oskowaĆ' możnaby, ze oświata jeżeli nie dążących do zjed.noczenia n.iemców z polakami; nymi, siejąc wraz ze śpołeczeIistwem złota·mfś1i 

: hyła przymusową, to przynajmniej za ogólną: ją ehociażby przez założenie osobnych szkól nierniec~ rodzime. 
Izba edukacyjna uważała. kich, mial się zmniejszyó fllndusz na szkoty pol- , Cześć tym hOjownikoHl, cześć tej nauczyciel-

Ustawa nastęl)na WieI opolski ego dla szkól skie, z powodu zaprzestaniawnoszeuia składek ce, która jeszcze nie tak dawno za 20 rubli mie-
,elementarnych byla. liberalną, lecz nie wywarta nawet przez niemców. (Postanowienie 16/28 lipca , sięcznie w wytartym paltocika przebiegała. w dni 
żadnego slmtku na szkol~ictwo polskie. Stworzo- 1847 r. 1& 4278). '., . . : mroźne z pensyi na pensye, niosąc wiele otuchy 

: na bowiem w 1868 toku, po powstaniu 18fj2 stra· Zdawałoby się, że. rząd wydając te rozporzą· ;' i pociechy, siejąc wielką myśl poIsk" . a praCą 
; cila swoje znaczenie, a komitet "urządzający" w dzenia wnikał w potrzeby. ludności. Ale to się· swoją pomagająebiednej swojej rodzinie. 
l~r~les~wie Polakiem' i tu znaczne porobił zmia- tylko zdawało, to byl tylko przedświt dalszego Krzywdzące hasła. o robieniu złotych intere-
ny. Szkole elementarnej narzucono wkrótce J~" rozczłonkowa.nia ludności zamieszkującej Królestwo sów kosztem szkoły niech l'SZ na zawsze z US~ 
z}k· rosyjski Jako wykladowy. Polskie; gdyż ka.ntoraty czyli szkoty ewangelickie potwarczych zginą. Niewielu przełożonych zapew-

Rusyfikowano młodziei. bez zastanowienia. si~ wzięto w pewne kluby, przepisano dla szkól tych :uiU sobie coś na. stare lata. Wle1.11 z nich umie .. 
nad tem1 czy rzecz ta powiedzie się, czy może ksiązki i Ąie pozwolono.im na szerst.ą naukę niż ra w przytulisku' nanczycielskiem, więcej W ZłL7 
wydać odpowiednie rezultaty:;~ , wyłącznie o charakterze religijnym. . kladHch dobroczynnych •.. 
.Dos~lo do tego, żećhlop polski, niezwykle W ten sposób pracując rząd zupełnie znisz- DOP9ki więc kra] wychowania publicznego 

chętny i rwący się do nauki, zaczął się starać o, czyI robotę Komisyi EdukaCyjnej i Izhy Eduka.. nie weźmie W' swoje r~ce dopóki swoboda nie 
to, aby pozbyć się szkoły i ,począŁ unika.ć jak ;. cJjnej, grzebiąc naj piękniejszy typ szkól aleman.. zapanuje zupelnie, dOpóty trzeb, szanować te 
miejS~'z~powletrzQąych wszystkiego, co. tak~ sz~o~ j tarnych, które wypr~edzil1 o~ie.le podobneż in- SZkO;ł~, potem i p.racą, jed.nostek dźwignięte. Dziś 
l~ l)t\chmalo. . . l stytucye na ZachodZIe. I ,dZlS Jeszcze program 11& me innego .hezyclllepodobna~ Gospodarka 

.' I nielednokrotnie udawało mu Się wykręcić 1 szkól elementarnych Komisyi Edukacyjnej nie od- miaśt naszych jest stras:&ua. Szkolne składki pl!"· 
od Rlacenia szkolnych składek,. a to dla.tego, żę I biegł. zbyt daleko, a. nawet. z calem. powodzeniem . ną. szarokiem . korytem, które następnie zmieniają 
wS,amej podwalinią prawodawstwa. szkolnego, 'już l mógłby znaleźć zastosowanie dla Polskiej Ma.cie'" ) elę na strumyk. . 
wpisano podobny eyrkularz. .. I rzy Szkolnej. . . I Szkoła elementarna w 'Varszawie i w Łod:;d 

Mówię tu o rozporządzeniu kUl-atora okr~gu, / Na gruzach ostatniej, spaezonej szkoly, Ma.-,; niema. ani jednego w lasnego swego domu, mieści 
naukowego 'warszawskiego Muchanowaz dnia 11 _; cierzpolska,JIla siać now:e. ziarno oświaty, ale ; si~ ona. w lokaiach .' odnajętych,najgotszych, bo 

;~~;' .. g.g:~:::a~~~~ .. r.:! .. uM r;ó:C:l~. ~e~ ~.o t;! .. Z~:ł ... ~ .. Il .. : ... ~.u .. ej~ .. ~ ..... c~ .. ą .. ~.~~:.r~r~:~l.~e. S.d.Z:~:Q~:~;\o:.,!~.' .. ~. ~1.e.!"'.' .. '.I!; ... ~ ... PO.d . .r.' l.zaą. t~,k .. t.l .... 1."~rg. ill .. · .... '.a ...•.. '.'c .... '.ll ..... 
a
.'.c .... :, ..• Ilie. W. tJl.,.a .. J ......... łh;. J.,~ .' .,m. Ies.,~~ .. 

wiedziano:. '. . . ,ł ,erpały w$zelJdeza.soby. .. , .' ", ,'\Kl~st wtych,4opta.~h;mehygle::ą.ie;z.o.e, .. leza-
~te sZkoly ęleiUlęlltarneiwogóle zesta.wlona byck' '. Z~ składek tych,. które napływają. ,do koł '. tb drog18,a~cesorya h6~e. O~o typ nas.zeJ lJzko~1 

win,JlI na 'dawnych ,żaaadach, lecz nie należy i pOjedynczych .wYyada Jes~cze 20% potrą~lC. Po- elementarn{}j lwszt?wneJ •. a llł~wygo~lleJ.· 
wkladaó namieszka.ńeów obowiązku. posyłania do i lowa z tego IdzIę do głowIJego zarządu w War.. l szkoly l\laClerzy Pol$luęJ me w leps~ych 
nich 8woic'h dzieci, a rgd~ie gminy nię życzą sQbie l ezawie, .polowa zaś na. K~lo . okręgowe łódzkie. z~ajdują się na.' razi~ warunkach, ale .to jest do~ 
llliee. szkoły, . uwalniac je od składki szkolnej Gl. l Jakk~łwIek. procent to WielkI, . ale. do pewnego , pIera. początek .... .E undusze napływaJą trudno l 

To w~aśJJ.~e. rozporz~dzeniemi&lo na 'celu l sto~ma, kOnieczny, ~wlas~cza ~ okręgu .ló~zki.m .. ~i? dziwimy się temu. Macier~ p.oIska 8zkol.n~ -
ogfa.nie~eme OSWlatr W Polsce, która W' stosunku l G~llly d~kol~ ,Łodzl zamleszku~e przewazme n~e,. I Jej szl~ota . elementarna InuSi liczyc W ŁodZI n~' 
do cal,ego palistwa byla tu zna.cz~ie posuniętą. l m.H:1cka ,ludnosc, która od pamlętnego. w:ystąple~ : szerok~e warstwy, a te warstwy, stwarza. polskI 

WQg61e polityka. okolQ1840r., a moie i \ ma. glosnegQ ha.ndlarza ,dus~ ! ewangljll~k1Ch, 1)&'" ·robotmk. , . 
wcześni.ej ob. my. ś.lila już c. 80 .. '1 .. ~rs.e.nał n.'l .. rzędal .. S. lU .... ! st. ot, ~osenberga, dosye 1.1~eprZYC.hYlnle pat~zy POI.ski r. ?~otnik.,. n~.e. 0. trzy. mawszy. sa.,. m osw~a-
:2ącjch do naszego wynarodowlenia, a .. więdzy inne ... I na swoIch. sąsiadów p~la~ow, a ze ewangehcy t!,odc.zu~a JeJ brak: ,l dlatego pragule, aby Je .. 
!mi powstalzamiar skasQwani.a W kraju oświaty,! " t.yeh gOlluach pr~ewaz~h~. przeto stworzywszy go d,zlecI z~ala~tl Sl~ '! lepsz1C}h,warnnl{a~h. 
pr~ezslabe popięranie sakólludowyeh, co ~ary": I sobie 1,antora.tYl aUl mysIcb o szkolach elemen .. I' Polskl robotmk Jest tez .Jednym z. ~ye~ ~łJarow, 
~sowywa się wybornie 'W rozporządzeniach doty"" ! t~rnyc~~ '. ' . 'naktórych w Łodzi pragD.it~ budowac swóJ gmach 
tC~ącJcb nauczania i· powoli ,niszczenia. tego, co I . Nl~· dlatego, to ~aznaez~m, . abpn byt i. ~da.. ! Polsk~ .Macię~z. Stk~lna... " 
,nam pr2iakazaly ustawy Ko.misyi edukacyjnej i Izby ! Dla, że eW8.IlgelIcy-mem,cy powlnul sIę wyrzeo ! Nie wątpimy alb .na cpwdę,. ~.~'. ten .robotnik 
edllkacyjJ:l6j. Bard1Aiej jeszcze uwydatnia się ta. l swego jQ~yka.... ~ie ..•. Po!~ka zawsze by~a pań,;;. polski-to najlepsza r~kojmia. ~l~zlmy Jego pra-
:politlką rządu, jeieli rozpatr~Jln1 w8zyst)(ie do ... i 8twe~tolerancYJn~1l;l1 dZ18 je~zcze" pO!UlmO ra- i ct} pożyteczną dla spra.w~ polskieJ- , 
;kumentyrządowe, ' dotrCzą;e6 szk.ół elemęntarnyeh l prtłsy! ~otęi~ego. oscleunego panstwa~. ktore prócz I ' Wierzę w to mocno, ze dzielnyeh robot~ikow 
(w Chelmązezyźnie. .. I Boga nlę ,bot SIę . nlk~go- represJl, wymieno- i znaJdzie się w s.zdrega~h ~a$~Y~b.. cale legio!'" 
_ Już w 1849 roku, dnia ~5/21 marca Nawie. ~ lll'?~ przec.lwko dZIatWIe szkolneJ za ~aclerzPQl· : ny i dlatego ~ie Wątpię, ze OSwlata w Łodzi, 
. st»ik~.gener.ał .. fe.łll~arszal~k . kSi.ąż~ .. warszawski. ~S~l l m.od~Itwę ... ~olską, my, polacy nlf~. ~ę~Ziem. Y .. ' . gdy. tylko. unormuj~ Sl~ ,stosunki, P.ójdzle szy. b~ 
: 'w'ydaje postanOWIenIa do kur".toraokręgu nauko ... ~ SIę odwza.jeJ?llłah podobną monetą, uwazaląc ta .... kim. krokieW. Dlatego 'p.:M. ~. od. was llP. ro-
;wegQ;, .. ab'Y~a.lo~y4. dla rusinów 8fecko .. Uniekich, j klę postępki za hańb~ dla narodu :401dnJącego : botnicy, nie wyruaga,vnOSZ8l'l.ID. tylko składek; 
mieszkających, w Królesiwie (lSobae szkoły parad ~ kulturze! , . I owszem wltłada::na. was. obe~Vlązek,. aby, b~~~o 
ftaln~, wedlug. ws~az.aU~wa.rtJcb w synOdalnymi Kolo 16dzkie.okr~gowe tym ~woim gminom ; pra\~d,ziw1Ini Gby\vatelaml . kraJU, przJe~rni~hscle 
uka~lez d~ 29 paZd~ler!nka 1839.r. CQ do zapro- , z. polowłł ludn.oscł polskieJ,przegłQsvwanej ~wy", SIę LswoJemsiowe~. do rozpowszechnlen~a PQ" 
·lfad~en.ia ,&zkól paraflaJnyohlf gubęrnii ol(} ... ; kle na"zebraniach 'gmin~ychł mUaipf:ł;yjśó ·z·po.. trzeby nauki~. źebyśCle,~achęoal1 anałfauetow clo 
llieekiej., . . '.' . '. tmoeą, pomimo, że wŁod~i ~ażdygro$Z dl~ s~kól" llc~~uiasi~:, 6& na\w~~sa.ml im pomaga.U. BC<1oi po .. 

. Na SZkOl!r tQ powJ~szy. reskl'yptpolo~yl du- 'jest potrzebuy. . ' . winlenuczyc ijrata.IW~ęn sposót.starsi analfa ... 
;ży . nacisk, polecil ~czJ~ ~yłk?\i czytal).ia ea~k~e- . ~olo śródmj~~cia, jak i inne .' Kola~ głównI. bec~: i dzieci. r03PQc~!lt\\p;!r:~~:.nad 8-woj~m uks~tal~ 
wnego dru.kuJ ezytalu.a l plsa.rlla PQ. rusk\l, SP16- naf)lsk w. tej Chwllt polożył!) ,na szkQlye-lemeil';' . C(:lInem; zbhzaJącyl!łlę ~~~~r~ąd pozwohrozwlnąo 
'"ów, k9ścielnycb, ka~ehizmu, oraz cztery d~iala- ; tarne, boć to naj ważniejsza potrzeba. Analfa.be .. · jeszcze bardziej . szkoł~ . .polską. Przycbęcicach-do 
nia z. obJaainJeniem wag, miar i monet utywp.nych : tyzwł . przerażający ten analfabetyzm mU.si się ~auki r()botnH{~'p.?lskragQ, Łódt stanie Się pierw ... 
'W Cesa.ratwi.c, a gdy pa,raAes~ obs~ernei lud.ne, ' zmniejszyć., My nIe motemy POzwQUć,źeby szem polskieUl' Xll1astem, W którem .analfa.betów 
a J~d,ijo~~ greckQ.unic~a. przew1żs~a .licz~~miesz ... ; w kra.ju llas:em 80 proc., było analfabetów, ten zabraknie. .." . 
'kane·ow mnych wyznan, dla. uniknIęCia nlepot~2Ifl ... i stosunek mus~ uled~ ~mianle. Jaltna.jrychleJ, dla~ , DQ .~r~!.Oy ,:bracia! 
,hll~go wJd~tkn)~b()k szk~lpara~alnyoh gręcko' .. i tego Sf7,kól eletnentarnycbpotrzeba nam ,jaknaj- \ .. N~eołiz1)e Polska Macierz Szkolna! Nieeh 
uĄlekieh . IUepowmDJ bit ci,er,pla.l1ę szkoly ele .. łwi~cer. . , .. . . . l zYje Qswlata InduI 
mentar~eJ~~).: . .' ...._ _, ~ .... Szkota . sted.cu3. Jest u nas .Jako, tako, obaa.- l .. 

KSJJ\zkl'~llUtlflla. s~k()l, u~lcklCh . WąJą brc \ dz~na •. W Warszawie 1 w, catem Krolestwle Po~- ! . . '. . . 
z:lk~~lwan.ę n~l'al?hunek. znaJdł1Jąoych Slf~ oszczę- ~klemt a wi~c. i w ŁodZI wiele znaJduJewyszkol-' Z powodu D.aw~łu m8;teryalubie~ącegot dal ... 
dnoscł, OSląg-lllętJCb. nas~kob\ch elementarnych, lllch :zakladówprywatllyeh lDęski~h i ~eń~klch~ szy Cląg spraWQZda.1ll3 P. M. ,.8. Kola sródmieśeia 
:czy~i z .f,anduszów szkół ',olskiCh, ,gdyż wówczas U nas, \V Łodzi, co si~ mów~ o w~zy$tl\lern"~ podaml Jutro. 
Ipoiiad.aJ1swl w Xrólęatwłe FQlsJuew U'Z,1 tl~1 o wszystkich źle i tlw zakladom wustaL.oJch ł 
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Gazety donoszą, że do Carskiego Sioła wyjechali: lala tak dalece, że w następstwie zawieszono obydnem morderstwem, dot,d jeszcze nie ujaw-
Wielki Ksj~żQ Mikołaj Mlkolajewiez, Kokowcow, Dod· w niej wyl<łady. mono. 
prokurator Izwolskij, minister .komUDlkacyi Schaufus, Wtedy ,Grajnertowi zaproponowano miejsce Dotychczas sprawa ta okryta jest mglą ta-
kontroler państwa Szwzmebach, minister dworu Fre- nauczyciela w progimnazyum polskiem w Łodzi; jemniczości. . ' . . 
deriks, wojoy, PaHeyn, pomocnik dowodz2\cego gwardyą miejsce to przyjął i przeniósł się tu tern chętniej, ; S. p. Grajnert nie należał do zadneJ partyl, 
Hazenkampf, general .. inspektor kawaleryi Ostrogrodskij. że już posiadał brata pracującego w jednej z lódz- i byl człowiekiem ogólnie szanowanym. 
Godne jest uwagi, że wyjechali tylko ci ministrowie, kich instytucyj. . ł Niewykluezoną jest możliwość, że zostal za-
którzy ęą przeciwnIkami Stolypinll w Dumie. Osiadlszy w Łodzi odrazu pozyskal sobie; bity l'Iprzez pomyłkę". . 

cr.n sympatyę ogółil, bo był eh~tnym i uczynnym. ~ Wogóle sprawa to bardzo tajemnIcza 
Do ministerium jkomunikacYi zaczęły napływać do- Zaproszony przez grono ludzi pracujących; .-------------------

w Polskiej Macierzy Szko!ndj, wykonał dla tej l K1LINDARZYK tlllMINOWi. 
nie~ien,ia, iż stosownie do wydanych przez min~sterJTlm instytucyi trzy rysunki na pocztówki, które zo .. i . . ':'1 • , • 

ro.zporz~dzoń, pociągi. karna n& 'wszystkich stacyach wę- staly wydane i po wsze czasy będą pamiątką po j IMIONA SŁOWIANi::>K.[E. D z 18 WOJciecha. Ju-
Ilowych ~ już zmobUizow'8ne I stoj~ przeprowadzone l d .. 'N k h . h . t r o Jerzego. 

i zwar ym . la tej lnstytuc~l. a poc~tów ac ~yc. I TEATR VICTORIA. J u t r o benefis Fr, Stróże w-
na odpowiednie linie kolejowe, gotowe do wyru8zen a. przedstawIł trzech wybltnych męzów z epokI: skie i70 Podr6ż po Wa.rszawie" Szoberta . .Pocz~tek o go-

Równocześnie minlsteryum wysłało telegraficzne; przedrozbiorowej i porozbiorowej,' a mianowicie ( dzinia 8 wieczorem. 
rozporzą~zenle przepro.wadZ60it( obUezanla wojennego i KoUątaja, Niemcewicza i Staszica. ł ZEBRA.NIA. J u t r o posiedzenie członków KasJl 
sil, zostaJących na sluzble kolei żelaznych t n.łezwloci~ l W łódzkim Salonie artystycznym ukazaly si~ " wzajemnej pomocy lekarzy m. Łodzi, uzielnt\ 31, o gOdZ, 

nago zakomunikowania ministerYum, gdzie daje sięod~ ; też prace G"sjnerta a mianowicie ilustraoye do ! 9 wiec~orem. . . 
ezuwaćpo~rzeba zwiQkszenta oebroay.! «Grażyny' i "«Konrada Wa)enroda,. Praca te by ... ! - Ju tr o zebrante rzeźników, Mlkolajewska. 40. o 

i ly nadzwyczaj dobrze pomyślane. Dla. kościoła \ godz. 3 po pol. 

~.'ŚW.' JÓze.fa. wy}\:.ońeZYl tei dar, a. mianowicie l' 
---:--: --:--

ł transparent na grób Chrystnsa. 
ś.t~ 

Edward Grajnert. 
~ Grajnert, artysta. dużej miary, mial smak 
~ wytworny i technikę urobioną. Społeczeństwo! 
1 przez zgon j~go stracHo wybitną jednostkę, 'która 
~ niezawodnie byłaby chlubą narod~ J 

W sobotnim numerze donieśliśmy o tragicz- '. Zm?rly osier~cil żonę i dz~ecko, pozostaw,iat 
nej ... śmierci ~Edwarda Grajnerta, . artysty malarza. JLą? ~obble ~aJdroJ Zt8z!cgh ?ez ~a?n!ch .. za~ołb~w. 
D()~zla ona. nas wtedy, kiedy już numer był na ICZąC OWlem a "''', ~l~ mog~ ,1 m,e Ima Je

rasie nie mo'gliśmy więc daó 09szerniejszego s?cz~ I czasu z P!acy swoJeJ odtozyc cos. na przy-
p i k '1· , " .. sz!osc. Za to Jednak pozostało po mm sporo 
ar y GO aU~ rt bvl svnem literata Józefa Gra'nerta obrazów dużej wartości artystycznej, które dziś 

r Joe .J .J :J , , l " b· t h b ó b .. I którego powieść pod tj'tulem <Dwie ... ) drukowal po.wmny .zna ezc, c ę nye na ywc w,a y przYJse 
p:arę1łlt temu .~ozwÓj". , . .. . dZlec~~ l wdowIe,. ~ pomocą· k t t . 

Ed ward Grajnert urodzll SH} wWarszaWI~ ,razy t~ pOJ ą na ryn u ar ~s ycznym Dle-
i tamuczęszczat do szkoly prywatnej lleniego. zawodn,le w g~rę z tego względu, ze w tak mlo-
Szkoła ta wtedy przytulała caly szereg mlodzie- dym wlek~ ~gllląl ten talent.. , 
ży, którym trudno bylo dostać się do szkól rzą- PotęplaJ~c ohY,dną zbrodnIę, słamy .stroska
dowych .. Była to szkoła wybornie i po obywa- ~emu oJcu J rodZIme zmal'łeg,o gł~bokle slo~va 
telsitu prowadzona, to też ś. p. Grajner~ wyniósł zaJu P? zma~lym, ora~ to wspOlczucle, na k~ore 
zl1iej zdrowe zasady. ' odpOWIe kazdy c~low!e~, ?ł~boko odczuwaJą~J 

Wystąpi wszy z gimnaZjum Beniego, wstąpił taką stra,tę, ~em WJęc~J, ~e. JUz starszy brat GraJ
do szkoly rysunkowej w Warszawie, a ztąd prze.. nerta, dZ!enUlka:z, rowmez wys~rzale!ll, z rewol
niósł się do Akademii Sztuk Pi~l{nych w Krako- weru zostal za~blty. Z~leg ol~ollcznose~ był tak 
wie (1894-97), po ukończeniu której otrzymał fat~IDy' że pIerwszy l drogl brat zgmął 20-go 
na dalsze kształcenie się w zawodzie artystycznym kWIetnia. '. . 
stypendJum Sobański,ch i 2 medale, poczemwyru- .~egnaJąc sZ,CZątkl s~~nowan~?o ~rt~sty i nau~ 
szyl,4o WIoch, gdzie 8 lat na studyach przebył. , cZyClel~ rr~u?liOw" rZl1camy garSCZIe~1 na trum-

n . • d k' , dt tk n~ - tej złemI, ktorą tak uIDllowalzmarly. po powrOCIe o r~Ju OSła i. począ,· OWO ' 
W Warsza \V ie,. gdzie teź wysta wir cal y , szereg 
swoich obrazów, wybornie przez l{rytykę faeho
w~ przyjętycb. 

Pierwsze prace wystawione w Salonie sztuk 
pięknych odrazu post~ wiły~rajnerta w szeregu 
wybitniejszych malarzy pOlskIch. 

Już w roku 1899 ,,'Kraj..! poświęci! Grajner
towi' artykul pióra dr. ~lr:eda ~ysock iego p. t. 
• Artyści polscy. w RZYUU6, Z!lWleszczaJąc zara
zem fotogianę Grajnerta. Oto co pisze w nim dr. 
Wysocki: 

Widziałem u niego kilka nieźle narysowa
nych"szkiców', dobrą kopi~ ~ wa~~kańskiej (Pieta> 
Michała' Aniol a CaravagglO l peJzarz.,. 

. W tym c,ząsie zacząl artyst~ malować por
tret, ,kolegi p. Okunia i w pr~eca~gu tygodnia u· 
rosło na; płótnie arcydzieło. 

' •. Jestto zapewne zbyt erttuzyastyczn~ nomen
klatura, ciśnie się Jed~.ak sam~ pod .plóro,' gdr 
się" widzi ten olbrzymi, a t~k mes,podz16wan:y po
st'ęp w artystycznym rozwoju GraJner~a, ktor~ go 
postawił jedilym zamachem na wy~yme ~Z~Ukl, a 
zaraz,em wskazalkiel"unek jego dZlalalnosCJ. 
, Obecnie' GraJnert pracuje llad wifJkszą ,kom-

pozycYą ePsyclie po stracie AglOra). 
, .1'~k~, o,cenę ,zasłużył sobie, art,~staprze~. ~ 

latY.1 pracując w R~ymie. Łatwo Sl~ dowJshc, 
że /~dtej por,! talent jego zmężniat ROk,owa?3. 
mu. przys:dosó przez' d~. Wysockiego- nle za-, 
wiodła. , 

Po. za 'pracą a.rtystyczną zajął się on, j~Ż 
w Warszawie pedagogiką, nauczając WSpOllll~ 
z kolegą .swoim artystą Anstenem w pry watneJ 
szkole malarstwa dla kobiet j zalożonej przezpa~ 

. nią Conti.· . 
Szkoła ta ,początk9wO rozwijała się wybor

nie,wieJe 'uczenie szukało tu. rady i wskazówek 
wybitnych artystów. .. 

'W tym· jednak czaSle, prócz istniejącej od 
dawna szkol Y rysunkowej, powstała nowa szkoła 
sztuk pięknych, która pociągnęła ku sobieadep
\Ó:W i adeptki. Frekwenc1a szkoły p. C011\1. zwa-

-c-

• 
\ 

Fakt zabójstwa artysty malarza Edw3.rda 
Grajnerta przedstawia si~ w sposób następuj,}l'Y~ 

Gdy Grajnert w towarzy8twie młodego chłop 
ea szedl o godz.21/~ po południu przez ulicę Wól
c1.ańską, opodal ulicy Benedykta napadło na nie
go trzech. młodych ludzi. Nagłym ruchem odJ.rtt· 
nęli oni towarzyszącego chłopczyka, a na..;tępnie 
dwaj z napastnikow pochwycili Grajnerta za ręce, 
trzeci podskoczył z tylu i dat kilka strzat.ów 
z rewolweru. Kulp ugodziły wglowę. Grajnert 
padł' na. ziemię i, zanim lekarz pośpieszył z po
mocą, ducha wyzionął'. 

Sprawcy napadu ratowali się ucieczką. 
Na odgłos strzałów wybiegli robotnicy z po

blizldej fabryki Hir8zherga. i Wiłczyńskiego, a wi
dząc uciekającego sprawcę zabójstwa w ulicę Be
ned y kta, pllscili się za nim w pogoń. Goniony 
skręcił w ulicę Długą i wpadł do bramy domu 
NR 84. a ztąd przez parkan na terytoryum po~e
syi sąsiedniej. Do robotnl1{()w fabryki Hirszber
ga i Wilczyllsltiego, gOlllących zabójcę. przylą.~ 

: czyli si~ robotnmy fabryki Guzego. .Mordercę 
I schwytano na terytoryum nieruchomości ]'i 82 i 
ztamtąd przeprowad.zono do fabryki Guzego (D!u-
ga, 91). ' 

Krążą takie wieści po mieście: 
·OI\Oło godziny 5~ejpo południu schwytanego 

mordercę jacyś ludzie przewieźli dorożką na pu
sty plac przy ulicy Łąkowej. 

, Tutaj stWierdzono, że zabójca nazywa si~ 
~le'ksa.nder Gro,belny w wieku lat 23. Zezna! on, 
ze dZIałał. jako przekupio'llY najmita i wskazał 
dwóch w8półników • 

Sąd partyjny skaza! go na karę śmierci. 
Wyrok wykonano O godzinie 5-ej i pół po polu
dniu. Zginął on od strzalów rewolwerowyc.łi na 
placu. po za fabryką T1Aena. 

Z innych znów żródel zapewniają, że Grooel
ny nie by L mordercą ś. p. Graj nerta.. 

Kto byl inspIratorem i cZlja. r~ka kierowała 

Uohwały, potępiające mordy i wskazujące 
, środki zaradcze, powzięli robotnicy następujących 

fabryk; Franciszka Kinderma.na, Sehonfela i Ló
wensteina" H. W ulfsona, Schroedera, Ketnera. 
Kautza, Szwarca. i Szu lea, Albrechta, Rzepko~wi.. l 

cza, Grodzińskiego, GlIusa i Domauowieza, Ger-
, tnera, Goldnera, Roseabluma, Krakowskiego, M. 

Cohna, Helmanai Rosenblata, DQbraniekiego, Lu
: bińskiego, Schweikel'ta, Luriego, : Kestenberga, 
'Kreczmera, Rosenthala, Elterma.n& .i Friszmana. 

W uchwałach brali' udział robotniey, należ~cy do 
partyj S. D., N. D. i obu frakCJi P. P. S. Treś6 

ich podamy w numerze jutrzejszym. 

Ze szkolnictWA. Na jedneni z posiedzeń Kola 
rodziców i wyęhowawców zostala podjęta myśl 
założenia w Łodzi 7 -klasowego żeńskiego gimna~ 
zyum 'z językiem wykładowym polskim. . 

Zalo~ellie takiej uczelni zebranie uznało ja
ko obowiązek Spolfc~n;r względem d.zieweząt, do
tąd bowiem' ąpoleczeństwonasze zorga.nizowało 

I szkolypubliczn8 dla chłopców" Jako to: szkołę 
handlową, gimnazyąm polskie, dla dziewcząt zaś· 
nic nie zrobiono. 'Zebr Ijaknajrychlej wprowadzić. 
w życie powzi~te postanowienie, został wybrany 
komitet organizaCJi, któremu polecono zająć się 
przygotowawczemi pracami. 

Przed kilku dniami, na zebraniu, zwolanem 
przez komitet organizacyjny, na. które przybyło 
okolo .stu osób, przedstawiony zostal w ogólny eh 
zaryijach prOjekt przyszłej szkoły i jej budżet • 

. Po wyc~el'pująeej dysku3yi, obeę,~iV :"0~a:
jąc wniosek komit~tu, zgodzili sj~ na::pr~ystąpJe
nie do organiza:cyi tej szkoly;równitł/ pOS,~BO. 
wiono, żeby szkota ta byt swój matery'alnt opar
la ~a zasadach współdzielozych i by ta '. przezna
czona '\vyląt'znie dla dzied członków. ,Wysokość 
'udziału OZll/lCZOnO 50 rubli. Na. wniosek komisyi 
przystąpiono bezzwłocznie do zapiSlwania się na 
udzialy~ Zadeklarowano przeszto f)V,u,lzialów, 
licz,ba tR, według prOJektu budietu1 'sta'nowl V, 
część. sumy niezbędnej do prowadzenia. szkoly. 

ProJe;\ towana szkoła,' jako insty~ucy'a 'pu
bliczn!\, oparta na zasadach wspQł:dzieiczych, bę
dzie Jedynie miała na celu kształcenie i wycho
wywanie dziewcząt w duchu wymagRń ,pęd ago-
giki wspólcze6nej i hygieny., .. ' . 

Prześwladcz(mi jaknajmocniej o potrzebie ta.
kiej szkoly, przeironani, że sprawa wychowania 
dziewcząt Jest niemniej , ważna,'. niż 'sprawa wf ... 
chowania. chlopców,wrasz,cie uznając, .zespole
czeństwo ma taki sam obowiązek względem dziew
cząt, Jak i względeill chłopców, zwracamy si~ do 
tych wszystKIch, którym łety na sercu sprawa. 
wyclJ.owania mł~dzie~!, a zwłaszcza. do rodzi~ó" 
ksztalcąr.ych dzif3wczęta.,' o poparcie moralne i 
matecJ aloe podl<ltej. przez nas akCyl, mającej Da 
celu jaknajrychlejsze stworzenie nowej publicznej 
polskiej 'uczelni dla dziewcząt. ' 

Po wszelkie informacye należy si~ z,wl'aca.6 
do czlo,nków komisyi. 

Zapisy ~a ud~ialJ przjjmuje p. Ma.rya Za .. 
borowska, ZIelona .1'i 3. ... , 

N astępne zebranie ogólne odb~dzie· ai«a po 
zadeklal:owaniu i~U UA.lzia.lów. I 
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,.owia posła Babickiego. Wezoraj zamiesz- ; pić, ze ci, którym dóbro instytucyi i los kolegów Wobec tego targów wczoraj nie było. 
ka.ly . Łodzi dr. Józef Konie, otrzymał od brata i'leżą na sercu, wniosą zaległe należności. BaDdytyzm. W ubiegłą sobotę, we wsi .R~. 
swego Henryka, posła ziemi płockiej z Peters~ i Po przeba1otowauin, pr:&yj~to 20.aowych czton- dzyń. gminy WIdzew powiatu ła~kiego, do miesz. 
burga depeszę, zawiada,miającą, ze w zdrowiu po- f l(,ów rzeezyw;stych. kania l\Olonisty, Augusta Pietrzyckiego, wtargnę-

isla Ilasz~go p. Aleksandra Babickiego zaszła i W czwartek :Ile. posiedzeniu zarządu będzie lo ośmiu uzbrojonych bandytów, kt6rzy grożąc 
:zmiana n& lepsze. . 2 odczltaną zmiaTła ustawy w ostatecznej formie, rewQlwera'mi, żądali wydania im gotówki. 

u.eoiw walkom hrato.hójolJm. Robotnicy ~ W myśl u~hwaly ogólnego zebrania,po.cze~ usta· i W obawie utraty życia,Pietrzycki nie s~a-
labryk lódzkieh, jakeśmy jUŻdoUQsili, dlaomó- I wa ~ostam~ przesIaną; do rząd~ guoer.D.!alnego ~ wił przeszkód do splądrowania mIeszkania. Ba.n
wienia sprł1wy, majllcejna celu rrzedsięwzięcie n piotlko~sklego. • • . .' . t dyci, zabrawszy z ·komody okolo 300 rubli, um ... 

: energicznych środków, dt\żących do uśmierzenia ł ZW1,"~k ,rohot~l,ków Jt\emrrvuh .. Zebranle ~Wlą· ' knęli bezkarnie. Na ślad ich nie natrafton9. 
\ powtarzających się cifł:gle wordów-postanowili I zku r,obotn~kow zlemnyehodoędlll~ się w srod~ ""Postrzał. Wczoraj o godzinte 4 i pól JlO po-
: zwolaci specJalną ltonferencyę delegatów robotni- ; w eah Selhna o godz., 2 po południu. ( łlldniu,lla ulicy Gołębie;, na. .przeehodząoego lO-
czych i '\f tym eelu zwrócili się do władz (,' uzy.. 'V! Skład, Tow. ako. l. l. Poznańskiego. W dniu \ botnika, 25cletuiego Wb,dyslawa. Tomaszewskiego, 

;skanie pozwolenia. . wezora,jszyw, po dłuższej przerwie, otwarte zo- J nę,padlo trzeth ludzi i dało killta strzałów, re-
Gdyby zwolanie walnego' zgromad~enja de- stały sldady towarowe Tow.akc. 1. K. Poznań-i wo!werów. Do ciężko rannego wezwano Pogotf)-

·legalów na~tąpilo na przeszkody wówczas istnie- i., skiego !)fZY ul. Piotrkowskiej NI 51. : wie ratunkowe. Sprawcy napadu zbiegli. TOQla-
Ue projekt wyboru po kilku przedstawicieli z każ- Ze igiełl!. Na stanowisko lekarza miejskie- : szewskieg() przewieziono do szpita.la Gayarów. 
daj partyi, kt6rzy na. 'Wspólnemzebraniu omówią gow Zgierzu zatwierdzony zostaldr. Mar~s l ;- W C2.;nraj schwytanQ spr~weQ spełnionego 

:blizej spra~ę a wyniki w postaci uchwaly przed· z Pabianic.· ., I zabójstwa na22~letnilll Władysła.wie Tomaszew-
'stawią. og?l~wi robotni~ów~ O !le ogół robotni.. 'Be"isya. W nocy z Bobotyna niedzielę do- f ,sldm, któręgo' napadJli~tQ na ulicy Gol~bi8j. Jest 
,ków przYJmIe uchw.alę l da swoJą sa.nlccyę, WÓ,!" konano rewizyi w mieszkaniu adwokata przysię" \ nim Józef Szkobel. 
'czas rozpows~ecbnlOna . o.na, ~ostanIe w formIe glego Piotra Engelhardta.. Żandarmery& wraz l \i Morderstwo. Mieszkańcy domu familijnego 
odezw nawołuJąoych do dZlalama. z woJsldem dokonała rewizyi. Nic pod~jrzanegQ l Tow. akc. K. Scheiblera. na Wo~nym Rynku }i 9 

Dnia 20 ... go kwietnia odbyła się konferenCJa nie znaleziono nikogo nie aresztowano. I poruszeni zostali faktem napadu l morderstwa,_ do-
deleg~t~w 42 fabryk dzielnicy Zielonej, członków I , . • • l konanym w mieszkaniu robotnika fabryki Sehei--

'partyl S:. D,? P. P. S.' P. P. ~. fr., N,. D. i Chr. - Z r~zp~lzą~zenia wIB:dz, zan?·~rmerYl - l blere. ,M:ichall:f. Nowa.kowskiego. 
Dem. KonferenCja Jedllomyslnle przYJęlanastę- dokonan? dZls~eJszeJ nocy re.wl~yl w klllUl doma~h i Szczegóły morderstwa przedstawiają si~ w spo
pująeą rezolucy~: . , w obrębie 4" go cy~kUlu pohcYJ.nego, lecz nie me l sób następujący. Dziś o godz. 7 1 pół'rano da 

, . .".My, zebram delegact, po sz~zegolowem ~~ó .. ił wykr3~O .. A.es~tl.lwano .2~-letntego Henryka No· i mieszkania JU 26, na trzeeiem piętrze, zauzęłi stu';' 
,.wlemu krwawych w~lk b.:atobóJczyeh, doazhsmy wa~ow.sklogo l H~ .. letnlego Władysława K. flISZ-I k.aó jacyś IU.d. zie. Ubrany był. tylko oJ,c!ee rodziny 
do przekonania., ze walkI te wywolane zostaly czynsklego. 51-letoi Michał Now&kowski żona zas l trzej star
;przez wro~ów solidarnośc~ klasy. ro~otn\ezej. . lara adm:'niatracyjua. ~a mocy wyroku e~a- ! si syllowie leżeli jeszcze w ióżkach, po, za szaf .. -
, WYl·aZ8.my pogardę l potępJewe wszystlnm. sowego generd gubernato~a piOtrkowskiego. młe- [ mi. Przyoknie z prawej strony od we)seia do po. 
i 'tym, . którzy się do wJwol~~ia tyeh walk w)al{i- szkanie? gmirry BL'~lSS, p~wiatu. łódzkiego, Jan Fi-: koju siedzie;i najmtodsi aynowle 12·)etni Franci .. 
,kolwle~\: , sposób P!z,czynlh. Zw~aeamr Się do hPOWS~l za p,oszerle nabitego re~o!wera .be~ p.o- szek i 14-1etni Stefan, którzy jedli śniadanie, wy
~ robotmkow bez. ró~a~cy przekon~n pohtycznych I zwolema,. sk~za?yz~stał na 3 mleslące .wH;złe~I~, bierając się za chwilę do szkoł'J; wr~. z niml 
: pozostałych dZIelnIC, aby wybrali delegatów na . a po odcleq)18mu tej kary ..... na wysłame do ml~J" znajdował się synek sąsiadów 12 .. 1etni Jozef Ma
t ogółno-miejsk~ konrerency~ dla omówienia środ.. sca po(~hodzenia. Termin .kary liczy się od d~i~ cieje wski. 
~ ków przerwanla tyell walk • . . . ,7 b .. m. (punkt. 6 OĄbOWlązująeych postanoWlen i Michał Nowakowski, nie pOdejrze"aJąc n!c 
.Z K.ochan6wkl. N,a o,ststntem posłedzema. ko- z. dllla 24 grudma 19Vó r.). . Izlego, otworzy t drzwi i. ujrzal trz~ch ludZI, kto-

mlte~llzakla<\a. dla llmys .. owo inerwow~ chorych -J Z lcydlllłu l Bałut. W ciągu 36 godzin, l rzy zapytali o syna 21~letnlego Jozefa. 
,w Kochanówc~p odbytem pod prze!'odnlctwem. p. t j. do godziny 12·ejw południe dnia. dzisiejsze- I Józ~f No:".a,kowsln. ~osłydzawszy ~zm~~ęt 
E. Stephanll~a, załatwiono na.s~pnJąee s?rawy.. go nie notowano żadnych wy,padków krwawych zerwał Sl~ z łozka, z~znClI ~arJnarkę 1 Zb~lzyl 

r ]) Pr~~Jrzano l sprawdzono raehun.kl za.mle- zajśe~ Jest to pierwszy dzieli spokojny od. trzeoh Si~ ku ~rzybyszom. Cl,;spy~ałi"ez1 on jest istQt: 
; siąc marzeó,w którym' na utrzymame zakła.da. l t1godl1i. '.' .. .. ~. . ., ,nie !6.z~,fe~. 'Nowakows~lm" 'a 'gdy })trz1łłlali ~d. 
! wJdatkowan? ogółem .6,068ru.b. 48 kop. .. , Pudrożenle mi~a. IW ostatnich eza-;ach ce.'a pOWIedz h"lerdz'C1h zaczęl~ strzelae. Cztery k~le 
: .~). PrzYjęto do"nadomośelsprawoz~aUle na-,! mięs.apodskoczylazna.cznJe 'w górę. I tak .np. :0- u~odZily J<Jzefa w brzuch l bok; padł on na. Zl~-
! czelneg~ l~ka.rza, d .. r& J. Mazurkiewicza •. które I becnie w dostawie hurtowej za fnnt IlolęuWlCy ttllę· ..' .. . . 
; wykazuJe, ze ~ d.l ~arca było w zakładZIe 1.94 ;laci6 trzeba 40 ko . (gd niedawno placono 25 . OJCIec M~chg,l, stając w ohron~e syna) ch~y-
; osoby: 114 JD~zezyzn l ~J kobIet. Przybyło w Clą .. I kop.), za filnt WOIO~VlDY ~o kop., czyli że cena, CII .~f;.dDego . ze strzela.ią~!,ch za sZYJ~, lecz w' w~ze 
19l1 m~ree: 12, wybyło 12, pozost~lo zate.m w dn. i podnios.la się O ~5%. Yoliroia.!a. również i wie- cbwJJ.l drugI z napastn.KOw dał strzał ~ tylu, m~e-
; l kWletms194 chorych: 114 męzczyzn l 80 ko- I rzo ·na. W sprzedaży detaiicznej ceny przy to- rząe w głowę. Kula przebiła. czaszkę 1 uszkodZiła 
1Jlet. Z ogólnej Uczby20tJ chorych, na koszcie i P, .' Wl " C w' k z < .. i klatki mÓzf:1owc • .i\'liehat .Nowakowski padł trupem 
"ód k" 'h ,. ń k' T t d b I czone są Jesz ze lę s e. 1 ~ . . 
g ZH~~~ e rzeSCJ9. s regoowarzys ,!a o ro- I Przyez\\'nępódrożeuia mięsa tłómaczyenale- ! na. miejscu. . '. • . 
czynuoscl przebywało 41 osób, bezplatllle !,eczy~o I " tem iż ~ owodu dIn otrwale" susz Dle b lo I· Widząc padających odstrzałów ojca l b~ata 
się 12 chorych, na kos~ude kasJ' m. Ł~d~l znaj: i ~~SZl' 'wlaśei~lele iflweta~za Wyp~zedal.r znajdu~a- I, Józefa, l~-letni Ih'anciszekwJb~egl na kUf1'tł.N 
dowalo slą,47~.ób,fabryk - 44, drogI z~lazneJ ~ cesiQsztuki a obecnieodczuwa.si~ brak wotów . i wo~al.pomocy sąsiadów; w~et Jed~ak dla uJa-

. fabryezno·lódzkH~J - l, dozoru - 1, rodzlQ-60 I i trzody ehlewnej~ . remmellla ratunku ze strony ij,omown.lków, .posy-
; ehorJch.·. . ,. e.. .'. : pały si~ strzały w stronę kury tarza. Kilkastrza.-
" ~). ~~st!"l0)łI()nO na~tępn1e do~onaę w cIągu I . S~ow~rIJSZ6D18.laUCllcl.h obrles~iaD. Na: łów ugodziło w bok, plecy i ręce. '. , 
: Ww,~.t ·tl~ pomalowanIa podłóg l pokojów za- t zapowledzlan~ w ubległ~. ~obotę ~e~rame ogólne ł Strzały te wywolały ogromn~. panl.~ę wsr.ód 
;.k~ad.~w'J.'. ,cJ!.'.' .... ~!:iOł'a2: no.. garder.obę prywatną choryoh Ił St?war~yszeRla nauczycleh chrzes;~lan, ~groma.- 'I:.· dQ.w .. owników, nikt nie Odwa. tYit. Sl~ wJJsc z mle-. 
. ' ntząlg~<f ~~~yalne szary. ;.' . dz~l~~H~ ~o loka~u (Konstantynowsl~a Na o) dwa- . szkania w obawie utraty żyoia. 
, 4) 'Spraw<lzonozalegloscl za leczeUle chorych li dZleSCla klIka osobo Wobec tego, ze na. porząd- I Oprócz wymienionych ofiar zostal lekko dra .. 
ii postanowiono wezwać wszystkich zalegająoych I kn dziennym znajdowały się sprawy wazne,. roz- śni~ty w nogę 12·1etni JÓzefM:aeieJe,wski. 
,zoplatą do, uiszezelli.. jej w jaknajktót$~Jm ' strzyg~ięeie których, wY!Daga 2/. ogÓlnej, liczby i . Sprawoy .napadu i morJe~s,wa. zbiegli natych., 
·(}zasi~. ,.. . . 'czlonkow, przeto zebrame . nzn~~o za ~Jedoszłe ! miast po schodach i POpędzłl1.pr~ez WOd'JlY .Ry-

6) Po~anoW-HUlo wreSZCIe wybór lekarza na do skutku; nast~pne odbędZie Slę W dnIU 18·ym ! nek. Nikt nie miał odwagi gomć ·lCh. 
;m:i6j~e. łl~tępująeęgo d .. ra Brzożowskiego pozo~ b. ID. . '. 'l Jak twierdzą świadko"'le, wszyscy trzej noc .. 
: ~~·wi~ uznaniu, naczelnego lekatza po porozułlłie.. Terel. ~cz~raj grono wyrostk~! o,bc~o~zilo lni byli w marynarki i mieli, wygl~d x:obotnikó'!., 
; mu slęzprezeeem. T~warzystwa, d .. rem K. J-oll-· V! różnych dZleln~cach. s~l~~J. .chrzeSClanskle .1 ży- I .. Utrzymnją1 iż. ,nap~d mlal. charakt~r pariJJ
:scllerem. ... .', dowskle, zmusz!lJ,e. wlaS~lcIe~l ~o .zamykanIa, a· ny; podobno Józef N()wako~sk~, ~ftcyahstafs.brl· 
. Ze atoW2irzlSIQ1a .ajalr6". fa'brJCIDloh. temsame;m .~~ ~wl!Jtowanla n)ed~l€h. . . I ki< Kohoa, należd dOipaftll.skr~Jnej. .. 
:w,; sobotę, o godzinie 8 wieczorem, w lokala . sto- ,- Wlascl'ciel domu przyullCy Mllsza NI 42, . Zwłoki .Michała Nowakowskiego przeWieZiono 
war!T.yszenia Irlajstrów fabryczny;ch(Nowy ,Jl,ynek p. Gustaw Lehman. zmą.szony byl wydalić stróża. I cia trupiarni szpitala, Tow .. ak.c. ~cheibler.a.· ... 
:N 6) odbIło się pod przewo~ntetwem prezesa, Ten opierał się, skutkiem czego o~ wolano się ~o '~ W tymże 'szpitalu znaj<t~Ją Się poatrzel~ll~ J-6. 
tp· .... '·J ... a. n .. R .. ·. sma .. rzynSk,ie .. g9? .ml?Sl~~z.ne .p~i.edzeJlie.1 p.o.średn~ctwa.'· sądu,'. W t,!Ch dOłach .. kom.or~lk zef.i·.FranCisZ~.",k .. J:.Nowakowsk11 gdZie lek.&.rz.e·dO
;.z~ądu'. Zpowodl1 W1plaeaJlla p~zez pa.rę tygo-I wyeksmtto wal stroza. z zajmowanego mle,szkama. konali ()'1}eraeyl~ 
;dnr,;wsp~~ ćzlonk:o,m, ~otkniętym I~kaute~ i mu .. , W sobotęzglosiU ~iędo p. Leh~ana dwaj .ludzie, l J Jłapa~l i .pOatrlał,. ~bi~glejsobo,tJ ~ go~ 
jSowetłcr/Ję$;e:ze placenla: tych ws~arcpr.:zeZ~WJ~ll f &,przed$tawlWijZY Slę za ,!,ysla~fUków partyJ, gro- . dzinie 7 -ej' 'wieczorem na, ulicy- Przędza;lnlall~J 
i~~1 sk8.rb~ik ~~omu~lkC)wal, ze na te.nee~nle zlh ~&wolweramJ, dom~aJąc SIę, aby p .. Lehm~n przed do.mem nr 86 napadn.iętyzostat.i po~trze
ipO,$lada gÓ~()Wkl i b~zle zmnszonyzaezerpnąc.pe~ ,prZYJął. nO'P9wrót strozłl:. P. Lew8.n opierał SIę lonysmiertelnie J9-1etui Stefan WlSZ~l~wskl, ro
tlf~ą'S~tt,lęz; fłlnd~szow,. ulokowanych na ra.chu ... , temu. ządafilu •. Interwemowal patrol WOJskowy, botńik (Z2Ulllesz~a!y na ulicy Za~ze,!$lqeJ nr. 131). 
fb~k., ~t?W~;rzys.ze.o.Ja w lns~JtucJ&cb., fin3nsowJC~. który. poc~wyell ptasz.kówua g~rącJm nC,ZYll~U. Jako sprawców .t,ego napaduarestowano'21~1~tBi&", 
tt.em \V .... l.ę .. OOj' .•.. ze ... s' ... d. o u, regulo.wanł& i raehu~., l il NazWIska Jch: Brann l WOIO.W. skl.' Osadzono lęh go Karola ROZplOfskiego i 20.1etniego FranCISZk.. &. 

i,bieżąee.W sp,ra.wie tej wJwtązala. si~ ożywIona w WIęzieniu. . Króla. 
! d,yskus.ya, > ~yni,ldem k.tóre~, zapł;ldlauehf'ała, aże- l . -W t,zoraj ~an? groma,dy ludz~ obchodziły Bójki i. napad,. ,W· s·obotę w wlę'leoiu pr~J 
,by wlbr3:,nt ~zlonkpwl~ .~warzJslj.enia Jeszcze raz ; targl na Gorilym l,~ ?dn~m Ryn~u l r02pędza~y ulicy 1.)1.11o(19J, aWllJ ~trażnicy WięZlell~t.E~an~e SP bota 
'zajęli sif'in"kaso'wantem .1.ąleS.LJoh składek od' handlUjących,. zabram3Jąe 1m wogole handlowanra lat. 28 i SL6.fan Nowi:r lat 32, po.dóciWSZ1 slę . ze 80 b"" 
'cz)onków, jak rówm.e~ iinn)'ch n~leinośei.\V myśl w dur nledzi~l.ne i świą~eczne. Dla uniknięcia, garnkami .~elaz~emi ~ bÓJ~e p~zAda~all sobie r~~1_, 
: • ' h· 'ł . ba· •... '. . d ... ..,. b . , . t·. t' ' . ". b' b ';1 .. ' w. głowę, (,zolo l h'Vl\lZ. - l'egoz, samegQdnia na ułlC'J 
~teJ. ~~ ,wa~Yt W le.tąQym tygo nIuw,l, ranl mają s arcu), z . erv~ystaml 1,W ~ a~\'l~, a y pogrOZ.nl Pet.t'fsburskte} Nr. 20, ,Szafel' Goldfrie4, robotnik. fa~. 
:zaJąc 81E~ m~8.sem, ktor~. zapewne u.WlenCZ?ne zo- . co· do z?UrZenliłt' stra~anow l nam,lOt~w. w czyn ,~Hę b~1ezn1 lai. 20, Vi bó,;ca ze. swoim, towarz.1slem o,dalósl, 
stUie' pomlslulm sk:u'k.iem. gdJŻ nie I,UUe~r w~~ nie zamle.uily •. targuJący usu.nęh, Sl~ do domowo rany gJ.owy 1 l.W&J.~y, ZAGClIl8 l1ozem. - \V"oraj obok 



]i 91 n,OZWOJ. - Poniedziałek, .dnia. 12 kwie tnia 1907 ··r. :I 

ogrodu Helenowsktego Lawin Lipe, stolarz lat 19 i Ma- nKt'óła skrzypków" gromadzi u nas tłumy publi- kra i sceniczne. Niektóre sceny owiane są szcze
jer Płotnik lat 23. szewc, napadnIęcI zostali I kijami czności. Nie wreszcie dziwnego. gdyż artysta ten rem ciepłem i poezJą. Akcya toczy się gładko. 
zadano im po kUka ran, przeważnie w głowę .. Wszlst• B' , k b d 'd' l ' . 

,klm ~oszwankowanym lekarJi;9 Pogotowia PQśpieszyli z " ozeJ laski' t jednem pociągnięciem smycz a w miarę jej rozwoju wz u za w Wl ,ZU Cle (awos(j 
z pomocądoraźn". zdobywa serca najlllniej nawet wrażliwych slucha- i za.interesowani~. . 

Z roweru. Naulłcy Piotrkowskiej Nr. 93, A. W. czy. Dla uświetnienia tego zajmującego koncertu Postacie w sztuce narysowane są zupełnie 
subiekt lat 16t spadł z roweru I złamał lewy ObOlczyk. przyjeżdża 'artystka warszawskiej opery niepOl'ó- trafnie. Maciej Za.remba - to dobrze nJętytyp' 

Dl"alflu~t rodzinny. Wczoraj o godzinie S-ej po wnana pieśniarka panna l\farya Traeikiewiczów9-, ' legionisty, ślepo wierzącego w gwi&zd~ N:l.poleo
polul1n~u mle.szk.aDCY domu Nr. 30.' przy ulicy Gllberna- . która dzięki swemu pięknemu głosowi i urodzie na; postać Antosia daje nam wierne odbicie po-

. torskleJ zaalarmowani zostalt krzy kłem t płaczem do ~ . jod, '. . , ó . 't d . 6 ' 
chodząer,m z iednego mieszkania na pierw8zem piętrze, : est la~ dwóch ozdobą warszawskiej opery. ryw w l nadziei, z jakiemi mlO ziez wczesna 
nledlngo otworzyło się okno 1 przez nie wyrZQcon,zo- ł' . . . . i rwała się pod sztandar bohatera wieko.; KaroIi-
stała, póprzed,io pobita przez mę;'s, Jullanaa KosInska, ł na-to to typ gorllcej id~ielnej polskiej patryot-
lat 32,10IU' .f9botnlka. M.les'ikańcy domu pośpieszyli T T ki. Sympatycznie przedstawiona zo~tala postać 
nieszczęśliwej I pOmoel\. WZJ. Wając j8dno.c.',eśni,a .POgO- ł . E A . R., ks. Józefa. Poniatowsk .. 1'AaQ. %IW' łQał7CI78, V scenie 
towle, którego lekarz znalazł ciężkie ranY na głowie. ""Q ~ ł."'+"oiO .tI' 

czole i twarz)' i W groźnym stanie odwiózł j" do szpl- ! z rannym żołnierzem.. ...., 
1&la św. Aleksandra. "Nad Pilicą", szłtika łD 4 aktach, oryginaZnie fi6" Mimo slabego~ biorąc na ogól, wykonania i 

. Kf-adzhi!L Dzisiejszej noey ul. Ri~owskiej nr· 5, i pisana przez Stanisława Jana Łąpirńskiego. l rażących braków'w wystawie, sztuka, 'wyznać na-
do 8kład. towarów kolonialnych Pinkasa Dawidowl- ~ .' ! leży szczerze, zainteresowała pnblieznoś6, która 
cza dostali się :la. pomoc~ wyłamania drzwizlodzieje l. Mi~liśmy ubiegłej soboty. w teatr:e lódzkim gorąco ją oklaskiwaJ:a, wywolująo kilkakrotnie au ... 
i skradli towaro na sumę Gkolo 8000 rb. l p:awdzłwą .pre~ierę, ",y~tawlono bowlemp.o ~az tora. 

O.gólnemu osłabieniu w . ciągu, ubiegłych dwóch : pIerwszy nlgdzle dotąd ~!egraną f3Ztuk~ SWOJSkli~~ i Z ealego ensa.mblu na wyróżnienie zasłużyli 
GDł ulegtopłęeiu mężozyzn, i trzykobłety. i go autora. p. t. cNad, PIlIcą>.. , p na Orbitówna. (Karolina), stworzywszy inteH-

Ataki ne •• o... W $obotę na ul. Widzewskiej I .l Prenhera. sobotnia jest obrazkIem, rzuconylJl gentnie postłl.Ć kasztelanki;: p. Janusz, traktująe 
Br. 76 Leokadya Kazlllier~ka.i lItt 36, żona $U'oża noene- ' na tło dziejów Księstwa \\1arszawskiego w prze- rolę generała Galvoczego z rozmaehem i brawurą, 
go,., puęstraehu. dostała ataku llerow.oW"6I(O. - Te,go sa- dedniu bitwy pod Raszynem, która okryla' chwa- oraz p. Trzywdar~ dając naw sympatyczną po-
mego. dnia na. ul. St,\Z'o Zarz8wskJa} nr. 17 Mary&oua lA. Ol'Pt POlslii stać Manjaiia Zarembv. W. Szaraki W roli A..ut,o-
SempDl~, laL 88, żona robotnika, gdy ktoś głosnłej za" '"\; 't. • '.. .'. , v J ~ l 

p~kał do okna'· ul~la ta.!dema 8.amemu wypadkowi. - Akcya. dram·atu rozpoezyna SIę w przedtłzlen sia byłby wcale dohryw, gdyby uzewnętrznił wię-
Wczoraj przybyła z prowineył matka jednego z z"bi- przekroczenia wojsk auslryackich granicy K~ię- eej zapala i szczerości swych uczuć. . 
'ycb, gdy 'dowiedziaiaslę ośmioroi i,syna, na al Wol· stwa WarszawsldeO'o, w okolicach NoweO'o Mia- Dziwić się doprawdv należy tej nonszala:o.-
cZl\ńskteJ obok domu nr. 43 ni~zczęshwa matka padła t d b h ~ . ł '1 k' . k ó o J d l 
natychmiastowo na.bru k l dłuższy eZM była bez przy _ S ,a, w o .rac ma~na .. a po. S lego, . t ry Id. yną eyi, z jaką dyrekcya teatru łódzkiego potr~kto-
tomn" z powodu ata,ku nerwowego. Wsżyst.kim lekarze corkę SWOJą, Karohnę. powIeL'zyl opiece Swojego wala utwór swojskiego pisarza, bądź co błtdt, 
Pogotowia udzielili dorti,żnej pomocy. bra.ta, szambelana. przypominający chwile nader nam drogie, a. więc 

Z PablaDie. DZ,iś o, godzinie 7 -ej rano na . Po ~oz.trwonieniu majątku włas~ego jak i chyba. sympatyczniejsze od wszelkieh. nowości, .ja-
Starym Rynku' obolt kosciola, dwoma wystr~aIa.. sw~) puplłkl prz~z szambelana, ,człow!eka lekko- . kiemi w ciągu seZOllU raczyla na.s dyrekcya ..• 
mi w. głowę .. .1 piersi została zabita na miejscu myslnego, Ka.rohna. znala~a opiekę ~ wychowy .. j Pomijamy wystaw~, pozostawiaj~cą bardzo 
Ma,gdalen~ Grzanka .. robotnica fabryki Singera. w:a1a się w domu gracyahsty s~et?0 ojca, p. Ma- I wiele do życzenia, kładąc to na karb miernych 
ZabÓjCY po dokonanIU 'mordu' porwali swą oRarę 61eja Zaręby, konfederata ~ legloDls~y. ' środków naszej seany; darować jedAak nie może-' 
iprzelliesli do domu Fijałkowskiego 'po'czem .. Sza~belan wraz ~ malzonką ~nItą prze?1wa- my reżyserJi w pierw~zym rz.ędzie1 a wykonaw-
z.bieglL . ~ J~~ dłngl czas zagranicą, starali Się zaskarblo la .. , com wogóle - tego lekceważenia, jakiego w sobo .. 

___ i skl U obcych dworów, które rozebrały Polskę. tę byliśmy'świttdl{ami. Role nieopanowane pami~'-

SZTUKA .1 PIŚMIENNICTWO_ 
Pierwszy akt rozgrywa się w dobrach KarQ- eiowo; niektóre seeny, zwla.szcza zbiorowe wCAwi-

liny Boleszczynskiej, dokąd zjecha.ł szamb.elan lach największ.ego napi~iaakcyi rwałrsi~ i pa .. 
, wraz z żoną. dały, osłabiając wtaźeni'e. Czegoś. pod.obnegom. 

- ; W pałacu rozkwaterował się wówczas generał wolno' tolerować teatrowi polskiemu, gdJ e-ho-
Teatr. Jutro w teatrze Victoria wieczorflm hU1tarów węgierskich, Galvoczy, z którym oddawn-g dzi o sztukę.. patry o tyCz.uą, która ze. wzgl~dów 

w~nowionł zostanie na benens p. Franciszka Stró.. łączyła znajomość, zawarta w Wiedniu na dworze cenzuralnych dopiero 'tera, doczekała się wl8ta-
żewskiego dawno niegrana "Podróż PQ Warsza- jakiegoś arcyksi~cia szambelanową Anitę. Galvoczy 'wienia. ' 

, wie" Szoberta. z benefisantem w roll Józia Groj.. zapalał afektem ku IiaroHnie, pragnie. ją nawet Jestem pewny, że' gdyby wszyscy wykonaw .. 
,sesZyk~, . ' zaślu.bić i nie tai swego. zamiaru przed szambe- cy stali na wysokości za.da.nla- uwyda.tnilybysię 

:Otki.estrą dyrygowa6 będzie" kom.pozytor":znu.. ]sństwem, którzypopierajt}'zabieg.i· genera~a. Spo-należyC}ie wszy3tkie, zalety utworQ.e. '.' q', 
zyk p .. S'tinenteld, który dziś' przybyłdo.ŁodzL ; dziewaJą się oni bowiem 'prote łtcy i Galvoczego dla Wystawa .. sztukiurągata ltontectnym wyma-

"We 'czwartek po raż drugl"Nad PJHcą"-:" uzyskania wpJyW{)wego stanowiska w !ZarządZie gani om; nie byla. ona ściślazastosowana. do epo-
Stanisława ·Łą}liń.skiego.. . \ .' ,'. kralu w. razi~ zwycięstwa au.strIaków.. KarOlina, ki, w której .. akcya się rozgrywa. Nawet dla. tej 

W próbac!l 'wOsobna sypialnia" krotochwila dotknięta w urzuciu patryotycznelll, odrzuca 0- garści żołnierza polskiego, którą autor wprowa.-
Weberat która 'odegraną ~ostanie na. benefis p·ny świadczyny Galvoczego z pogardą, a nawet znie.. dzU na scen~, nie starcźyło kostIumów. Dla eze
Wandy Micińskiej, tudzież "Nędzarze milionowi" , waża go słowcm, gdy ten wyraża chęć walki pod go? Czyżby sztuka polska mniej zasługi wala. na 
}>razaka.· i jej barwami, jak rycerz średniowieczny.' ! wydatek kilkunas~ornblowy, aniżeli operetka? Czy 

W . srodę z powodu prób widowisko zawie- W tym czasie, przy wydobytym z Pnicy to- wolno w SztUce polskiej kostyumy zezasów Księ-
szone, albowiem sztuka "Nad Pilicą" dla usunję- pielcu znaleziono dokumenty, świadczące, źe był s~wa zastępowae kost}llmami z czasów epoki Sta
cia niedokładności w wykonaniu, ujawnionych na on szpiegiemaustryackim, wysłanym przez Gal- nislawawowskieJ,. jak: to zastosowano do roli 
prenlierzepójd~ie w próby przed ezwartkowem jej voe.zego. sza.mbelan.a (p.' OrliIlski). .. 
powtórzeniem. Maciej Zaremba wysyla pa.pieryprzez synów W ważnejt. bardzo silnej, a 'drażliwej seenie 

Konopuioka dla dlieol. Widowisko wczoraj" swoich' Antosia i Ignacego do księcia Józefa; (akt 3-ci scena przedostatnia) pistolet nie 'Yypa .. 
sze w teatrze ~Vietoria. pod reiyseryą p. Janusza. W· drodze chwyta ich pądjazd atlstryacki; aresz- lil skutkiem wadliwego rekwizytu~ . Uratował sy
Orlin.'skiego p.od .. nazwą "K .. onopn.ic.ka .dladzieei" tują Zarembę i jego synów i oddaja pod sąd wo.. tuacyę p. Orlik (Igua~y), ciąwszy Galvoczego sza· 

Z N ł l d jenno-polowy. . .. blą, co. oczy wiście musiało efekt osl ... abić. illnstrowane muzyką .' OSL<OWS \.lego ozna.lo zu- d " . 
pełnego powodzenia. Teatr był przepełniony, ale Kochająca nad życie Antosia. który o płaca Doprawdy, są to rzeczy karygodne,lliczem, 
bo. ,tez ,ze scelly płynął czar prawdziwej poezyi a jej wzajemnością, Ka.rolina i przywiązana szczerze nieusprawledli~ione. 
choc1azwykonawcami byli amatorzy tylko i to do rodziny Zarembów, gotowa Jes\ do poświęceń, PodQbno dyrekcya, spostr'zegłszy się, pragnie 
przewaznie młodzież . zaledwie dorastająca. i dzia·... nawet oddać ręk~ Galvoczemu,byle ocalió żyeie napraw.óbtąd i bierze sztuk,ęna nowo.w próbę; 
\W~) 'Widz. odbi.erał wrażenie piękne, pra.wie nie- drogich sobie osób.' Przebiegły Galvoczy żąda, aby w calU wystawieniajej W. odpbwiednieJs~ych ramaQh, 
skażone. Co I a d. l przedstawienie wyko- Ka.rolina złożyła mu swe wyznanie SaUl na, sam. w nadchodzący czwartek. Zobaczymy. . 
nane bylo spr::n~ ~ ea ~ o usterek nie'odłącz. l Jakoż przybywa ona do chaty gajowego, do- . K~miet~· Kaf4i{tsk.i. 
nych od gry amatorsk~j~~~mpatycztl~ wywieralo kąd Galvoczy przenió$l się dla dopilnowania prze-:-

, rI prawy WOjsk przez Pilicę. Przeprawa rozpocz~ó 
wrażenIe. i I • • 

. Kuja\Viald1v oryginalBych:kostj~m,ach., śJ,>i.e,w s ę d'al~o~:;c~e~zuca maskQobludnika i wręcz o .. 
p .. nl MIsała, deklamaCJa p .. nyJadwlgl PruJ~yn- świadcza Karolinie, iż wciągnął Ją, umyślnie, w za~ 
skiej: "Mój do~e~" l "Lekcya Emilki z ~~l][ami", zadzkę, aby wywrzeć na. niej swą zemstę. Pragnie 
śplew p. Józefa. Pozuańskieg'o, II BajeczkI ,. które ną.sycićsię Jej wdziękami, a późlł~eJ,rzu~ić j~ hu
wJPowierlzlatart.teatr~ łódzk .. 'p. Janusz Orli:ń~ , zaromswoirn. na . pastw. A.,. 

skJ, "Krako·wiakiłt 

i obrazy niknące do basni "N.a " 
jagodt'. Oto s. z. ezeg,ó .. ły .. · .... prog· ramu. . '. . . - Od hańby' tej ocala. Karolinę podJa~d , nlanów 

d ' k' polskich, kt.óry wpław przeprawiwszy się przez 
Orkiestr~ yrygowa.ł p. Feliks' Krzyżau()ws I, P~liCE}, .dla zbadania ńiezwyktego ruchu po stro-

który dO'brte wyu~l,;'yl: .c~óry, \ ale· orkiestra ID q. nle aU8tryac~iej, dostrzegł ŚWłił.UOW, chacie' i 
ni~dopisala., w wielu m i eJ s e:a yh psuJąc' efekt dy" zniósł straże huzarskie. Gal-voczv .. ponos, iz.aslużonlt sonansami.'; , . kol'" 

,. Widowisko to ma' ~yć powtórzonem w nast~.~rę --- pada trullem.z rąkOslcierki. Utanico-
pną niedZiel~" po poludniu. faj' si~, unosząe zabrane Galvoczerou papiery. Ka

rohna, podejrzana. o napeowadzenieutanów,odda~ 

(T ej etanem). 

, Dziś,: o god'Z. 8ł .. gdy.kgto ;foguulieyProst6j 
i Towarowej przecliodzil. ;patroI,dano ·sżereg strza
łów. Zabit Y'Ba: . miejscu .' rewirowy 'Makarowiez, 
dwóch żolnierzyciężko. ranniy-ch, ~edoto'wa i Pe
trowa, odwiÓ~o ,PógotQwie do szpitala 'UjaZdow~ 
skiego. 

• 
Wt}~o:ra.j 'wle,ezorem ." restaura~,i •. '"Akwa

ri.urrh'za'bitocZlowieka nieznanego na.zwiska. w·.~ 
niform~e. u:rz~dnikapaństwowe~. ' 

• 
'Koncert S.Bareewlcz&. Po, dwóch koncer- na zostaje pod sąd, luóryskaznJe' ją na śmiere, 

łaeh :"techników',J skrzypcowycli,estrad~ .łódzką lecz ks. F'Ordy.nandzauucnia. karę na dożywotnie 
obeJlme. w posiadanie dn. 24 go b.' m. w środe więzienie. w fortecy. Osadzona w Zamościu, Ka
• mlstrz tonów" nieporównany nasz Stanisław Har: rvlin& uwolnioną zoataje przez wojska. polskie po 
eewicz, którywlasne~o koucerlu ni/ł dawał już zajęciu ZtUlłQŚcJa. ' , '" W 'okolicach ulicy Nizkiej zebrat9 "ę'·'b 
w Łodzi ~rzt>.sz!o 4: lata. K~da uka:ttanie ~i~ ł &tWia • .Nad Plllc\" posiada zal~3 literac- ~~~t~J.l& o~~~~ ~O~ Żl~~!!· GdJl1~O wOMJ~ 



• ROZWOJ. - :Roriiedzi~ekt dnia 22 kwietnia 1907 f. 

( 
t znaczna uęść' ieh zbiegla. Aresztowano 46 mlo- ~!E I-
I 

fdyeh żydów. 
• 

I Dziś o godz. lO-.ej rano Da ulicy Wroniej 
! J\! 22 zam'ordowano. kelnerkę J6zefę Broni1low- i 
! ską. W róeila ODa o godz. lO-ej rano do domu; ; 

ś.+P . 

E 

t 

E T 
lll~ dole oczekiwalo dwóch lndzi, którzy później l ARTYSTA-MALARZ, 
~'Weszli do jej mieszkania. Wkr6t-ee znaleziono l przeżywszy lat 29, zginął z rękI zbrodniczej w ŁodzI d. 20 Kwiet{iia Hł07 r~, o godz. 2 po południu. 
'B 'k k .. M·...... l'" Przeniesienie zwlok z domu przy ul. Cmentarnej nr. 8 do kościoła Sw. Józefa, odbędzie się 
I rOBI owa ą wagonu. IMa ranę azty etową l w Poniedziałek d. 22 Kwletn\a o god~. 6 wieczorem. Nabożeństwo zalobneodbędzlesię we Wtorek 
l'" okolicy serca i poderznięte gardło. " dni.a 23 b. m., o godz, 9 i pól ran\) w tymże kościele, Wyprowad~enia drQgich nam zwłok nafi~ł\pi 

~ tegoż dniA o godz. fi po. polud,nill na Stary cmsnta.rz katolicki. N ~ smutna te obl'z~dy zaprasza.j4 
SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE J KrewDyeh,Prz:yjac!ól, Kotsgów, Uczlliów, Uczennice i Znaiomych, w nielltulonym żalu. pozostali 

8 nl .... ~ ~ 000 ' Żona z Synkiem, Ojciec i Rodzeństwo. 
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l Z dnia. WIIV 
,»/IV 1 pp. ' 7t.2.8!+ 5.0 Pe 5 ! Temperatura 

~:I!~: 
max.,+6.;~o G; 

20IIV 9 w. 6ó Z 3 I 'femperotura 
WIV 7·r. 77 Pd Z 3 min.-21° C, 

Opa.du 0.0 
. Z anta 21/IV 

'21/IV 1 pp. 719.2 + 9.6 ~7 Z 1 Tempsrat1ua 

21/IV 9 w. 748.6 + 6.2 76 PdZ 8 max.+9.83 C. 
Temperatura 

221IV '1 f- I 7w.8 + 5.i 74 Pd S mln.-2.4.lł G. 
Opadu 00 

Telegramy 

1.·lmm", s,.7t~p. ~~n.~nł:llda z' 'Bn"j~Dw~~u~'h;~,' ." przepisów ogólnych dla wszystkich zakładów, 
! R li u" ~ UlU U 1\ II P ozostawi6 m~leży uznaniu rad pedagogicznych. 
I.' przeżyws.zy lat 67, po krO.'tkiCh c:lerpleni~ch zasnę- Ministe.r wyra.zU życzen1e,ażeby ci w;ohłl 
! la w Bogu. Wyprowadzenie &wlok nastąpi z ko- l h .' . kt' . d l' 
i ścioła św. Krzyśa na Stary cmentarz katolicki we s ue acze męzczyzm,orzy mają prawa o za l-
i I ,wtorek o g. 4: .PO po!.; nabożań8t.wo ż.r.lobne odbę· czenia ich w poczet studentów rzeczywistych', byli ! dzie się dnia n2'<stępnego o g. 10 rano, na które za-~ do nich zaliczani. Osobom płci żeńskiej zapisy-
I prasz& krewnych, przYlaelól: i znajomyeh. wanie się na wolne sluchaczki należy ułatwió. 
\ 984:" t;ozostfl.ia w' smutku Rod.rdna. 'Vypracowanj~ przepisów dla wolnych słuchaczów 
i ~ . pozostawia się radom. i zbuntowaną ludność chan prowincyi, który nie Członkowie na.rady wyrazili ministrowi po-
l choiał. uledz parlamentowi, odjechał do Erywania. dziękowania za to, że uznaje zdolność do prMy 

I 
Jego palae i ogromny majątek. sta.ly się pastwą szkól wyższych i ma. na widoku umocnienie zasad 
grabieży. autonomIi akademickiej. 

K.o~tantlD.~poll 20 kwietnia. W rozesłanej Petersburg, 21 kwietnia. W dzienniku n Żur .. 

I przedstawicielom mocarstw obcych nocie Porta nal Petersbursk.H dn. 19-9o b. m. wydrulwwano 
zawiadamia, że przyjęła wszystkie pięć punktów artykuł w sprawie niedawnej koregpondencyi mię-

I 
noty zbiorowej ambasad.orów w sprawie zrefor- dzy Stołypinem a Golowinem p. t. "Konflikt Sto
mowania żandarmeryi macedońskiej.. Do udziału lypin-Golowm". Z powodu rozpowszechnionej 

Petersburskiej Agencji Telegraficznej w śledztwie z powodu odmowy wojska tureckiego ' 
I przychodzenia z porno ~ą żandarmeryi, jako też do śród publiczności wiadomosci, jakoby dziennik po .. 

i własne. i }~ostawar w blizkim ZWJązku z ministeryum spraw 
udziału w koniisyi mającej rozpoznać skargi na z,lgranicznych, ktoś może błędnie przypuszczać, 
nielegalnoś6 rozporząd.zeń'· adminlstracyi cywilnej że wpłynęło na artykuł ministeryum. Agencya 

p t b 20 k' . K· d kW' Macedonii, będzie wezwany oficer, którego wy- Petersburska podaje do wiadomości, że pomienio-
ł elf S ur

f
g, dWóletnl~. . ,oml~ya umds. a. I znaczy gm. Gegorgis. Dalsze skargi będą skie- ne ffiinisteryum nie ma żadnej· styeznosci z wv • 

w spra.we re ormy są w mIeJscowych, z u zia- i rowanebezpośrednio do Goo-orgisa. lub HemU- J 

,ie,m towar~y~za mi~is~ra sprawiedliwości i senato- l paszy. I.') I rlawuictwem tego dziennika. .. 
;fow.Karmcklego 1 Waltera wcharakt?rzo eks- ł Jutro odbędzie się nowa narada ambasadó- Petersłmrg, 21 kwietnia. Zatonięcie parostat-
'panow, roztriąsala sprawę zostosowaUla prawa. ; rów . . ka <Arcll~,ngielsk» n&stąpilo skutkiem zlego s,a,-
izwJe,zajow~o' , ~ projektowanJ~. sądzie wsze~h- I -.a.lta) 20 kwietnia. Ubiegłej nocy podczas nu jego. Ocalenie toną;cych uniemożliwiła gę3ta 
~t~~w,m. ~zęsc ~onk~w ~(On;tlSyl była zdallla, ~ manewrów .po za obrębem portu kontr-torpedo. kra, c~'emnośó:i: wartki prąd. .Newy. Większość 
:z~ m~ nalezr prz~sądza:6, ~ Jakle~. pra:wem będą i wiec «Arieb wpadl na dtugi s.tatek i zatoilą!. podróżnych statku stanowlli ludzie,warstwy mnieJ 
[Słę kIerowalI nOWl SędzIOWIe, ezęsc zas uznała za I Utonął jeden marynarz. 'za.możnejt przeważnie, powracający do domu ro-
!koJlieez~e pozwoliena stosowanie prawa zwjeza- I,; *' bQtuicy. W liczbie ocalonych. zn'ijauje/się··m8r~y-· 
/jo\vego ~11ko w 'sprawach spadkowyoh i rodzinn· ł .... '. . : , nisUl, i palacz okrętowy. .Na m:ej':lcu katagtrofy. 
'»yeh majątkowyeh. l tiJlga, 21 kWIetnIa. Podczas obławy, dokona- ćzynui sąnul'kowie. Dotąd wydobyto z wody dwa 
· Peterahurg, 20 kwietnia. Komisya, wyzna.czo- I nej na IIbraci leśnych" ciężko zraniono jednego trupy. 
)Hldo ulóżenia l'egulaminu, przyjęła drugi i trze- I kozaka i dwóch lżej. .". "iotersburg" 21 kwietuht. O g.odz. 10 wle·cz. 
~ d rozdzia.ł w l'edakcJi pierwszej Dumy, zmieniw· , Tambów, 21 kwietnia. O godz. 10 wiecz~re(n 'parostatek ,Archangielsk", który podtrzymywał 
(szy, stosownie do wskazóweltsena.tu, art 24, 33B l wyst~zalem raniono. cięźko rektoraseminaryum, komunikacyę na Newie między Oehtą a Smolnym, 
(i 43 .• Artykuł 44 I Jako zatwierdzony przez senat, ; archlmandrytę Sy~eo~a. . . wpadł nabrylę lodu i zato!.Hzt Ocalało 15 osób, 
11lnZosiawioJlo bez zmiany_ Itizyta. 21 kWIetma. Postem do Dumy od lud- . zglllęlo przes/,!o 50 I,asazł~rów. 
, .' Petersburg, 20 kwietnia.. Sta.n ochrony wzmo· : ności wiejskiej i młejakiej okręgu Zahajkalskiego , Jókaterynosław, 21 kwietnia. Dokonauo re
: cllionej W" Kiszyniowie i Akermanie pl'zedluiollO j, Qbrano Koczniewa, lUlodeta, byłego sędziego po- wizyi w. szkole górniczej, przyezem aresztowaao 
i 40 21 kwietnia 1908 f. l koJn. '.' , 23 mężczyzn i 8 kobiet. 
.' .. I08~"i, 20 kwietnia,. Uniwersytet moskiew- I Londyn, '.21 kwi.etnia •. ~~na~a~zie wkw~- Tambów, 21 kwietnia. Ranny rektor samina. 
j sIu l wyzsza szk&la. techmczna otrzyma.ły milic .. I styach kojo~1alny~hJednogloslHe oSW:Jadc~ono SIę ryum, arch:mandryta Symeon wracal po nabo
;oowe zapisy po jednym ze zmarlych zagranica I. z,a utworzemem w Londynie speoyalnego mstytu·· żeństwie wieezlJrem pr~ez podwórle seminaryum 
!bogaezów. . .. ; tu celem,przedwstępnego op,raeowania spraw, któ" do swego mieszkania. Rany zadane zostały w ple-
· lI.Jga, 20 kwietnia. Geu.Bertels zamienił ka. I rei będąp6źniej Olidawane pod rozważenie OgÓhlO· ey. Napastnik zbiegl. 
i. rę śmiał'ci ; Ska,..z~n~m. przez sądwojellily w.Re ... l, państwo.wyell lwn. rere?~Y .. i, ,m. ~jących si~ zhi,erati EkaterynofJław. 22 kwietnia.. Raniony pod-
(wIu. Tl'autmanOWl l Kopelowi na 20 lat ciężkieh C? 4 la~a.. Jednoczc.sme oswladczono Slę za ko- j czas. llapad)l bandytów n& stacJi Irren strażnik 
:robót, a Melnowi na bezterminowe ciężkie roboty. l n16C~nO~C1ą utworzema' organu centralnego dia 0-' i zmarl.· 
'Wszyscy trzej ~zani byli. z~~broJuy napad na ł maWlama. spraw, ~otycz~cyc~ obr~~y pańsC"Nlft~., ,: Ne·rczyńsk., 22 kwietnia .. Zmarły w dniu 20 
sklepy w PernOW16. Wyrok Sffilerel, wydany na ~ .. , \faszy&llgton,21 kWlet.rlla. :Mlędzy respuol.i- b~ 'ID, wybItny działacz na. Syberyi, Butin, zapisał 
;Melna, za napad zbrojny na karczmę w powie- i kami: N dmra,gua. i Salvador, za"Yarto przymierze. miastu Nerc~~y.ńskowi na szkolę realną swój wspa-
· eie wendellsldm, zamieniono na 15 lat ciężkich l ,Ko~sta~tJlllopol. 21 kwretma. ~a.naradzie po- niały dom i poważny kapitał, przeznaczony na 
robót.· . ~ slow ostą.gmęto· ~upełne porozurmeme. K westyę sPt:!l wY. oświaty. '. . 

OharkóY, 20 kwi&mia.. General-brubernator I· pod~yżSi}CniaCrao 3 proc.uwai.a6 można za Z<t"' 'jR93tóW nad Donem, 2~ kwietnia. W polu
zamienił na.· bezt ermi,D.Ow e ciężkie roboty karę latwlOną· . Jut:o wręc~ona zostame pOl'(~ie zhioro- , dnie w środku miasta zablty został wystrzatem 
śmierei, na ktÓl'ą aJtazano' zabójców urzędnika I wa nota 'W tej sprawu~. ! z l'ewol waru pomocnik naczelnika więzienia, 

:poeztowego, Filipowa i Kuźmieukę· ~ .! Sezerbatow. Zabójca aresztowany. 
law, 20 kwi&tnia. Giełda, miejscowa. wy ... ! D Z I E N N. E.; i . teheran, 22 kwietnia. Przybyłego w dn. 20 

: alala do posła Kapuatina. telegram z prośbą o j Petersbu.rg. 22 kwietnia. MinJster handlu za~' ! b~ m. Enzeli b. Sadrazama ludność nie Qhciala 
;popareie petycJi towarzystw żeglugi, domagającej twierdził przepisy o środkachostr~żności przy I wypuścić na brzeg ~e~ pozwolenia medźillsuJ któ
rsi~ przedsięwzięcia. jaknajenergiezniejszych $rod- pracach w zakladach przera.biających miedź, i 'sre- i ry znaczną 'więl(szosc~ą głos6w udzieliI pozwole-
~k6" dla st;ł:umien~ strejku w Baku l grożącego .bro mieszane z olowi-em. l nie. . 
~llpeluą ruiną iowarqstwom żeglugi i upadkiem Petersburg, 22 kwietnia.. Zatopionyparosta- I Pekin, 22~wietnia. Ogłoszono edykt . cesa.r-
iPrsemJsłu fabrycznego. t~k odszukali nurkowie. Krapn~eszkadza pracy. j ski o mi~nowanlu. ~rezldenta ministeryum spraw 
, Oąta, 2.0 kwietnia.. Na .posła do Dllmy.od Policya. wyjaśniła, źena Ochtę ni.epowró~iio i wewn~ttznych CZulslczaa3. wicekrólem MandżuryJ, 
tkOHrków za.ba.jkalskich wybrano Taskina, nauczy- dziś 31 mieszkańców z ludności miejscowej. i a Tanszasi gubernatorem prowincyi mukdeńskiej. 
toiela ł "ykszWeeniem Ulliwersyteekiem.· .Petershn,rg 4 21 kw;etnia.. Dnia 2,O-go b.m. ~ . . 
· ,lrkllK,20 kwi~nia. Trzeciego dnia wybo- ukończone zostaly narady llacz8.łników wyższych ! 
;.rów absolu~~ .",i~kszośeią głosów wybrano na zakła.dów naukowych. Na ostatniem posJedzenill I 
~a do Df.1.ulrw1ośeianiJla. Iwu.nowa, socyalistę omawiano sprawę wieców- i wolnych .słuchaczy. t 
(ladowego. .' . . Uznano za bezwarunkowe medopuszezalne wiece J 

:' laolllnewai., 10 kwietaia. W ooanaeie me- z udziałem osób postronnych. Wie.ca o charakte- i 
tkió8kim, poloiollJIIl obok. gub. erywańskiej, wy- r~e, poli~ycznym, zdaniem. cZ,lonk~w narady. utra- ! 
1lłiklr "powUDe rołruUl. ZrmcollJ z trOllU przez eUy pOCIąg, Kwesty~ WlecOW, me wlpraoowuJI4C t. 

G.iałda petersburska. 
(Tel. wl. "Rozwojł1C1). 

Ranta państwowa. 72,871/,. 
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Z KROLESTWA. 
Upadek .. Bundu" w Królestwie. W tych dniach, 

jak pisze (; V. Zeih, odbyła się lwuferencya przed
stawicieli organizacyj bundowskich w Królestwie 
Polskiem. Na zebraniu tern stwierdzono. między 
innemi znaczne osłabienie tych organizacyj. Wad~ 
ich jest także to, że na czele t. zw. komitqtu re~ 
jonowego stoj, osoby, niedawno przybyłe do Kró
lestwa. inieznające stosunków. W Płocku i Czę 
stochowie wpływ <Bundu) jest bardzo mały; tam 
za to mają powodzenIe «S.' S, owcy, (socyal.~syon.). 
Wiele orga..o.izacyj <Bundu), które dawniej liczy
ły po 200-300 c7.lonków, maJą ich teraz za.led
wie 40 ....... 50. Miejscowych działaczów (żydów pol
skich) niema prawie wcale, agitatorami są PJ;z~
jezdni. Dochody z Królestwa. Polskiego ta.k SH~ 
zmniejszyły, że "komitet rejonowy· musiał w 0-
statnichczasach brać 'la swych wydatk6w Z kasy 
koJllitetu ceatralnego. 

. Z LITWY I RUSI. 

sZyID dniu przesluchano l3·tu świadków,. a wśród 
nich pułkownika Martinowskiego. Zeznania stwier
dziły, iż na dworcu zabijano w obecności osób 
urzędowych. 

Wed!ug pisma żargonowego "U. Leben", 
w drugim dniu zbada.no przeszło 30- tu świad
ków. 

Wielu z nicb zeznało, że komendant dworca 
wolał: "Bijcie żydówl" - i grozi! im pałaszem. 
Urzędnicy kolejowi to potwierdzają. Jeden z po .. 
krZYWdzonych zeznał, że rotmistrz żandarmeryi 
mówił: "Pogrom jest karą za złe wychowanie 
dzieCi". 

Dzień onegdajszy mial ważne znaczenie dla 
procesu o pogrom. Komendant Szreter usiłował 
zaprzeczyć, że pOdżegal i zachęcal do pogromu. 
Ale adwokat Ratner energicznem badaniem zmu
sił go do pewnego przyznania się. ChulJganów 
nie arpsztowal on pod pozorem, że niema ich 

, gdzie wsadzie. Dragoni odmówili wstrzymani a 

" 

pogromu, bo musieli pilnować koni. Szreter mó
wił, że zażądał wojska, lecz mu go nie dano. Rat-

I ner odczjtal list sztabu, z którego widać, że Szre
~ ter nie żądał WOjska. Dalej Ratner zapytywał 
ązretera: czy byl on podpułkownikiem pned 
pogromem i zostal pułkownikiem po pogromie? 

\. Przewodniczący zauważył, że pytanie jest nieod.~ 
powiednie. . 

Wiadomośei z&miej seows. 

PIńsk. W dniu 14 b. m. podczas nieszporów 
zebrani w kościele zostali przerażeni zjawieni.em 
się, policyi i ·żandarmeryi. Okaza!o się, że na pod. 
wórzu kościelnem znaleziono ZWItek proklamacyj 
ipieczęó z napisem rosyjskim: "Pińska organiza- ' 
cya uczniowska partyi soeyalno~rewołucyjnej". Na
tychmiast dokonano re~izJi w mieszkaniu p. A. 
w domu l{Qścielnym iW poltOJu, zamieszkatym przez 
ucżqiap. K. Zabratlo nielegalnych wydawUlctw 
około 40 egzemplarzy.. Przy badaniu clJ)E'ntarza TH~sieniG ziemi i wybuchJ wulkalliolD8. Z Val
zauwa~OllOJ że do kraty okienneJ w lochach pod- paraiso donoszą do dzienników nowojorskich, że 
kościelnych przywiązany jest szpagat. Po zbada- jednocześnie z katastrof~w MeksJkll trzęsienie 
niu okaza.losię, że do tego szpagatu przywiązane ze em! j wybuchy wulkaniczne nawiedziły prowin
były 14 br:oszllrnielegalllyc~, bilety c~lonkow.s~ie i cy~ chilijską Valdivia, znajdującą. się o 60CO ki~ 
llięzapelnio4e, . z których pohcya dowl.edZlala SIę, , lometrów w linii prostej na południe od stana me
że 20 biletów wydano ezłonkom,.a pozostało do . ksykańskiego Gnetrero. 
zapisania .. Jes.zeze .40 egzempt.arzy ... ,masa prokla ... l , Ladnośó uoieka w popłochu, gdyż wstrząśnie
maeYJ orgaDJZacyls.~r_uczlllowslneJ. nia podziemne powtarzają się bez przerwy, WlU-

PI0088O pogrom 'W Białymstoku.. W Bi~lym. ! kan zaś. PUJehne Ujawnił dzia~alnoSć gwa~towną, 
stOkU. rozpoczął si~ proces o pogrom przecIwży" i wyrzucając ogromne m. asy popIOłu lawy l. wody 
dowski. ~ wrzącej. Rozpalone potoki lawy wywolały pożar 

W procesie występują adwoltaci: Ratner, Chó ... , lasów na o~brzymiej przestrz~ni.. Wybuchowi ~: 
mętowski i Straszewiez. ' ł warzysz} slln.e wJladowywa~le Slę elektry6znoscl 

, Według relacyi pism żydowskich, w pierw... atmosferycznej. Straty w ludZIach są podobno bar-

dzo znaczne, ale dotychczas brak jeszeze szczegó
łów katastrofy. 

Z Meksjku donoszą, że trzęsienie żiemi w 'fila:. 
nie Guerrero powstało prawdopodobnie skutkiem 
wybuchu wulkanu podmorskiego. W.Acapulco z ~ 
waJilo. się więzienie, szpitali kosz~y~~{Chnap.1 
runęła katedra. W samym MeksJku (mieŚCie) szku
dy, wyrządzone przez wstrzl\śnienia podziemne,. 'Vj
noszą 80,000 dolarów. 

"ałszywy . rabin. Dzienniki paryskie donogzą 
o ciekawem zajściu. Do prokuratoryi rzeczypospo
litej przesłano d(miesienie~ domagająca się' wyto
czenia procesu' karnego rabinowi Salomonowi Koll
nowi, któremo. zarzucajq, że· w dniu29ż.m.·w je-

. dnym z pokojów hotelu Gontinental potajemnie dal 
ślub Dymitremu bar. Gu.nzburgowi i pannie Mar
gorzacie Brodzkiej, wyznania mojżeśzowego, pod· 
danym rosyjskim, . pomimo że poprzednio nie: od 
był się ślub cywilny, jak tego wymaga kodeks. 
Skargę wniosła matka panny Brodz;ktej, mieszka
Jąca w Pa.ryżu; dodaje ona" że ślub pota]eluny.za
warty byl podczas jej bytności w Nlzzy, .,gdzie;ją 
weżwano do loża chorego brata. Matka ośwlad~za 
też, że na razie nie wie, gdzie mIoda para prze-
~WL. .., 

Panna Brodzka., jak się ()wuje z wyjaśnień, 
ogłoszonych, w dziennikach, za.ręczyl& się przed 
dwoma miesiącami z bar. Giinzburgie,m. Wszelako 
po ogłoszeniu pierwszych zapowiedzi, pani Brodz
ka, mając powody do przYPusz(3zenia, że baron 
chce zasłubie jej córkę jedynie dla majątku, wy
noszącego kilka milionów, zażądała ezaSIl do na
myslu, zanim da zezwolenie ostateozne; gdy taś. 
niespodzianie wezwano ją do Nizzy, narzeczeni 
podczas jej nieobecno3ci wzięliślubwedłl1g'ry
tualn żydowskiego, nie troszcząc się, jako podda
ni rosyjscy, o prawo francllskie. Ponieważ panna 
Brodzka ma lat 22, jest zatem pełnoletnia. i mat
ka nie ma już żadnei nad nią władzy, może za
tem tylko procesować, rabina.' 

Tymczasem kahał w .. Paryźu oświadcza, żeP~ 
Kobn nie jest .. rabinem, on zaś twierdzi,_. iż "n.im 
jest, gdyż pracował w rabi)lacie c,wPolsCe>~ Je .. 
śli okaże się, . że p. Kohn jest .. rabin~mt .'. będ~e 
podlegał. przepIsom ustawy karnej; jeslizaśnim 
nie jest, w ta.kim razie sądy rozstrzygną,ezymiaJ: 
prawo da4 ślub w obrządku mojieazoW'lut 

{ t . Z,.branl-. '. pianinO leatdo sprzedania, za:t.60 rl)., Zagin~ biłe, wojskowy nalp1lę .Tóma~ 
, j'W dobrym stanie oraz p4)k6i .' doW}- . . sza Kwiatkowsklego;- 'W"fdl\lIf'PrZtlZ" 

. najęcIa .z nmeblowaniom dJa ka'walel'a. D80Jeh.iłka wój~nnego m. ŁOdzI. 869-3.1 

k
· " ak k I ')II. h' P M S Wia<,iomość JI,.f1l1i plek~klej, Widzew- Z .. aRinął P.MZ. po~~· na ,. i.Jnłę "Wł&d,8!aW. ,O' a pracow.R'IÓW o ,8J',OWYC .•.•• ska nr.}Ja 868'~1 , Wollleg~, wJdaJlY l',m~gls'ra1.'Q" Lo· 

. potr~tlbna zdolnawaaz)'u1stka ,,'0 pOll- . (lal. ..... . .. " .. ·.·.87~~ą l 
· ~ N'· d · l 2· 8 k' . t' 1007 d 3 ezoch Przejazd 38 m· Ił· 8S0 1 .. Z· agln_ł rQJt \emu chloplec~ll ... l~fJi, na o, 

odbedzu~ SUł W . la Zle ę .' WIe nl& ." f. ogo z. . p_p. potr'zebna 2 dZlewcL;Juki 04 la\ 1.2.' do zy'wa siQ :ę.oml.\u pęb!l!śkl,. wloa:g,. 
w l~kalu przy ul. Dzi~lnej Jł aL u~łngt.. DZieln& ~H, kawiarnIa 881'31 ciemno blond. KI~by WładziA!' O nim li • 

. Komisya . Organizacyjna. \ potrzebnA nauczyclIelka . do 3ga dZieci prasza Się o zawiadomienie_ro~ieów na 
581=.1 .z 8zyclem. ,Dzieloa Sł., kaw ial"Dła, ul. Andrzeja ]5 m. ,li. , ,~, 8'11~1, 

M D t T t 
. 882-3-1 Z agllJąt (4&1 a 14 kwietnta eduwiek lat 

lódzkllllB .' U l,ycznÓ· . rama yczne ·owarzys '110 p0t.rzebJlY ehlopit'c do posługi 'doi. za- 34. eierp,ąey na uoryśla, wlosJ eUfnet i kładu k~awieckiegQ F.MecweldoW'skie· ubranie czarne. . -!tt.oby wiedział o nim 
........ __ ................... .. " ·i go, Andueja nr. 6. . . 816 ...... 8-1 prosz9 ZAWJt'l.doIDlC ZOllę, P~bi&lliee uliea 

,, ___ ....... ..., ..... --..... ~-~ \ ! POK-ÓJ do wynajęcia z ealollz,annemu-·. BugaJ nr 592, Antonina. Klar"" 87~.-2-';'1 
z. ,,,tad3U1ia .. W-n,-ch p,p. że i.".Pl$J. na .czlonk.ÓW 1 członkinie przyjmoie kaneelarya: . u-zymanlem-Zaraz,. Kzwuenntl .nr 22." . Z powoau W'. J~1.d..U .. ~o. spr. z.ad. ~ntf!. p.:li.ac 
ToW. Harmonia" c o d zł e n n l ę od. godz. ,1"!eJwleeZÓf. Za.plsJ do SZkol, UUlI.,,,, .. '878-2-1 ;' PJZ} ullcySmugowo,r ~Ulopr&eClw·f~bi·J· 

,,4 "r, 'mn e ,śi jednoCześnie.. . .... .' . kiuldermana. Szerckiść *~ długo~: la~ 
CZJl~ ~,~ l . Q h Da unłętyeh ~ub dętych lnłtrumen~eh uprasza sIę o prtd- portrety. kredkowe, Ole.lll.8, .. p.ą~t .. el.owe~ za ~enę bar~?:o przy3tępn~. Wl~d,(lmośc' 

.... . JW w.grl.\J~eyck·· latowania orklestlv .... . . '. wykonywam artys~ycIDł~ z .. kAZ1ieJ fo St&rO-BrZęliDSk.& nr 29 ,,'prabii ,'<' 

Ide zapisywanie dla s orop I' " .! iograo.ł L. Jankowski, Ktkola,,'ewska 59. . ., ' .. : 
MU~Ie~mY_Ql Dyrekto.reIn Tow. "Harmonia Jest ZD.&Dymuzyk l kompozytor i m b9 ... 82'-8. -3 '.. .. '.. .'. .100.-- 6. .. ł ... 

p. 4. SONEN,FELD.' ..... '. ' i···· . ..... .• L . ., Zag!tl~~ prW,por~ ,M, liUlę·S~a~,,''rt~;'' 
. Kancela.ria Tow .. Harmonia" mieści stę W domu p. SaWnl, K.onstantynowska ! praCOWnł&SltuCIJlye: ,Z~ÓW Boleslaw& I faJskfego~ wydany z pow:.tęczy'~klegó~. 

n.r .. ·.16. (:oad. .cu.k.,erni" p .• ~.MasloWBkiego) I pl~'ro; o~w&r~a codzieonlę od gOQ·z. 7 ej I' Juszczaktewicza.. Si.ans a n.r •. 75. m.,.5.. II. ..' .' . ' ... ' ... ' • '. 85~~-~~l~ .1" " ,. .. t .' . 581 6 l 8Ił-3O.--3 "7 " . . 
w 0..'1,0 ej w acz,. . ." I _. -. ! potrzebni ludzie" 8tarszym wielu" do . :L.aglną:lPłl~zpąi,_}t"r~ł1Cłszki. Saw!ck}eJ,; 

W 
I : .~. M'~~~ll~' M aszyDJ t Singera prawie nowe, bfł·! S rzedaŻ}' gaze4 w kosz f kaeh. z kau-I wydany z gminy Balueze. 8t}1-~ ~.~ 

. arszaUIO I .' '. ..b$OkOW& l .p.łerśctenl0wa; l Dllv'zJ,ua I. cJ,. "r.b i .. BIuro' dZie.nnlkow,' PIOtf .. kOW.':' ZIlBtn .• ąl PU .. zPłt.rt lU"'· imH, .. Winc.e.n .. te.go.: .. 
. ' . ..". . . ~O rubll, Dzielna 28-a. 856"'~2 : ska 18 ,~795 ·'3.-1 . KOSitUl'I,',Wld&DJ z Dl&giątlat.o ~ast~ 

. . . ł . M ,~slo dmłetankowe I Jwieio s.lone. ~o ! potrzeb ue podręezne luezenle~. Piot;. ! ŁOdl~. . ........ ,. , . .,; '., . -,~42-3-:-~: 
pr-zyJmuj, dO. f ... Oboty suknie, bl •• kl, wy-" . sprzedanł_ WladQmośó 'łI' "RozwoJu. I. t.wska 107 •• A. Minor . 867.2SP'21 zag.ID.~lt\ kS .. l.ąz .... ~ez .. ka .1.6 .. g ... t.ty ... ",:ac., Y.l.na .0" .. ' 
kOD! wa sła~annle; suknie i bl uzkl ~O~O. '11 . .' . 801- 6-6 I R o \Vel mało UJ wallJ sprledam tanio. . lm.ię· G&no;"ełl·:,Jt~~~.: W:JdU& 
wę. A.ndr;eJ& 1 m. 11 I ulętr. 582 8-1 .. M.' .a. IJ.I.8J .. w ... dOb. r.

y
. m ... s ... taU.i9. dO. sprze~.a. n.l .. a. l UUea!DDY 3$, 8trót "skaże. 81\4"12 ,.w m.~&lu. 1M~"'847-~-3 

i ." '. . . ·za ·~rznt,pll\ etnę. Wiadomośc ul. I l . Ó i konit) sp Q' • ,. zaginął p&iłZpOPl aa łmięteona. Płotr()~ 
. . . DROBNE OGŁOSZENI/A. .' .. ( Wó~za~~.k: 1~6 m~ 8. " 843-3:-3 ' R~:::3zk~ :r. 50. WOitei::. am84t;~l~ .. ;tiza~ wydany p~ze~, m8:łist,r~~"s,~: 

A AAA NaUClJcteUd z różnym sto- . O 1 P a l st tio sprzedania dobrze Sklep' spOŻywczy I p9Wod.U wJjaz<ta za-, Lo l , .•. .; . .- 6" .'... .3 ,a . A . pnłemwyksztaleenła i roi'" !pro;eruj,oa pl~arDł1\,W Sklernłewi· .' raz dQ sprzec1anła. Pasaż Szulca.lS. zagt.nąi· pasz.port.,nł' Imię E3t~r.i ,Gier,! 
aejnarodowośel, freblł;\lki Ze sloIdem, l eaehi ~ ~~:~IIlO$O adnla 12 JDhs~a~~,. .' . 8f)5~3-2 i .. s~OWic. WakS,. .,dUll: ,ImIn, Nie\-
.uzyk~ na pO$ady stałe 1 na kondfeye 12,. p,. .797 6 6 U cłed I domu dnia 27 marca chlopag' l klan. . ..833_3-&. 
l_tnie poleca Biuro Adat, PiotrkQwska pOazQkłlJ~,. Współtowarzyszki Da ~lel\V' lat 12. .Aleksy KlegHeh lIbraay W l Z ft8.inąl ,&~por' nltr iBlł,J.'zef. Orł.~": 
9~ . .., .822-10-5. szy se~Qn do Clechoclnka, męzatka. czapkę baranKOwa., w marJti~ri(fł w krat- \ . 8k.i.~~ •. w.f(iAo, z; Kola, .... &~W 

A A A A Biuro KaezOrOws8:łej, N.a- I WlaclolQoŚO Wtalewska 127 m· ~'!i. kę, spodnie 'czarne ł kaloao. Rpdztce i 3. r~płe za fat.Jgę otraJma",~\o zn~jdzlę 
"' • • wrot 2," ma ~araz do', ... Ofł'lt.-S-ą. pl'oSJ~. Szan. Publiczność o zawiadomie.. .04 'l'go Upca dwa P4koJa,k&wAl8,J:~, 

1ł~i.e$ZCze.Bła.: naUCZYCiel.kl., Ireblan. ki za,- p. atrza.bna. .. zdO.lna p.rasowaCZKa. Kon I nle. gd.ztebY ~l~ znajdowal. Adr8~ 8. mi.~ ,akt8 .. "' .. dobrym pu.nkcie.słOil~.~ .. z.nt\. z ......... ~ .. 
graniczne z szyciem i krOJem.. 831-7-& stantj no wska.36. 860 3-2 na N~we Oro)ny, ulica KamiennA nr~ 9, ; d~ t .• l,w.tm. Of~J aab ,Jlw.pftoje" 

A A· A Akuszer.lUl F.Mularska~·Koll- . potrzebna par)Jenka. polka, do ubiera-- dom StanleekiegQ.. 871-11 w.44.,'8 •• BO.wofli . :' '-:UJ~S 
• .• • stantynowsga nr. 2,2, przyj-.··,·. nia kapeluszy na gOdZIDJ'. ·Plac Ko-I W6żne dla c~klistów. Opony, szlaUChY I . I' . .. Ik 

Uluia za~.óWianla pan, spodzltlwa.ą~yeh scutlny ~ 6, pierwsze pi,'ro m .:." u M .dłngotrwałe t t d. bardzo tanio .d .. O.! . aU~I,·Cłłl .. a. 
slęslaboset. 81O-1{.- S Pletras.. .8<>7-2-2 I sprzedania .Południowa ~1 111'. 2~., ; U . '. t, .. ' . . 

Do sprzedania. ~eble ze salonu, forto~ pianino 110 8przed,anta. Plotrk"WS1U\ I . . . 852-a-2. l'\JtJp.owan~ z p&tentem-Il~~Ukuie.PQM,..~ 
pian ąofleral łózko d.ziecinne l kana. 181 m. 7. 866 ·-3-2 """'"wynalem płanin ł fortepi'B.I1ÓW." ł*ioir .. · dr przy fa~ł'yee. Bltższ_Yri&do.mojcJ·. ,I" ,I. ZaWAo..zta Ilr. 1, stróż wsiAła. p0t.rzebna. zdolna prasow"azka na dro- kowska 131, Franctsz&k Jaśkt&wie1l. :' AdmłJllatraeył ,.RoZWCj~ ł' ""''';Z&temr' 

·aq;l-8-1 "»ł.,,!. Polu.d.nJowa nr. 30. 664· 3 2 16ó-a.l l u tasJtr;a ~ '~, 
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łódzkie IgrohladzeDie Kupców dla popierania s~tuk pięknych. 
ł76-d-

..... Dziś i cozdziewDie ...... 

19'I1I.4Il:d_YJlll"'''«Dd~~y 
z udziałem 

pierwszorzędnych 
Na ogólne żądanie publicznoś'ci, jeszcze 6. gościnych występów n\l(pólowej Diamentó_n francuskiej 

śpiewaczki 1\::[-11 e de Be rio. Występ hiszpańskiego salonoweho chwiliboysty FidaUa Oryginalnego duetu imita,ćyi 
wielkich świń. The Pawel Scgies Gianł Parks. Oryginalnych tancer-ak tramsforrnatorek sióstr L e w a n
d o w s k i c h. Muzykalnego numeru siostr maers. Tyrolskiego duetu Etman. l,ł.osyjskiej śpiewaczki baronesy De.s.lnla 

artystów. Niemieckiej śpiewaczki Dore. Transformatora Kastov Watta. i innlch. ' 
Wej~cia dla gości rb. 1. Początek o godzinie 9 !.!!!?zorem. Reżyser i administr&tor S. D. BA.RU ( 

Do wynajęcia; odO) 14 Lipca' r. b. SPIRYTUS 'DENATURO ANY 
LO'KAL do paleela, oświetlenia i ogrzewania. 

I spirytus zgęszczony 'W' pUSzkach. 
zajmowany do tego czasu przez "Monopol~, na restauracYę, piwiarnię lub kawiarnię, ~ M. o t o r 1, l & t a r n i e, 1 a m p y, m t\ s z yn k I, P i e c y k l i Ż e l a zek a li p ł r J-
elle. MUsza. Wladom,* 11 właściciela, ulica Przejazd J\i 14, w kantorze M. ł.l&ski l t u s o we H. OTTO i S.PO R A D OW S KI 
& M. Niteekt. 489---d -- 6 l Reprezentacya Związku GCjl"Zelnlków, 

. ! Łódź. Kl"ótka lp. 9. 

S O L
' .' E C JS-ci rok iistnieUlia,,! Sprzedaż hurfiowa (w beczkach) i .detaliczna (w butelkach) 

... . Zakład wód mineraInJChj Dot.lic.Da: Wo Kowalski .!" Z~iI~·Y& R~;.~O;;~~~W.IdJ K.ól .... MI l • 
. " .' . siarczano słoneosDJoh -' 'K. Wolski - Piotrkowska nr. 3· 

J.Wolski - Konstantynowska nr. 8. 121-10i·28 

. Bezo .. od 20 lIIaja do 20 •••• śnia. D L LACZKI N I D H S b 
Znane ze swej sk1ńeelnośei w reumatyzmie, lirtrytyzmi3, zolznch, nerwobólach, r II' . '. 'I' r . Zllma"C C' r 

,"ymiocie -kąpiele mineralneslal"ezanc-slonc, mułowa og6lne i ezęścio.we, ługowe, .. Ił : . '. .! I I' . 
gazowe. Prze~ . lekarza prowa4zoDy dział meehano-elektroterapU, gimnastyki h~znt-
~. SsJtal na 25 łóiek VI którym młe8ł~czJlY pobyt wraz z utrzymania i k~pielami K fn t O skli 11 
kosztl1je2' rb. 30, kop. Hotal z. restauracYą, salą balową l teatralul\. Nowowznle- OnSL«1l yn W .~ 
.IIoDywazslktm'W'!magantom komfortu odpowiadajł\ey hotel-pen.,-.,nat. Mia.az
wla r.młlijne w wtnaeh~ Stała orkiestra, renwDuy, ,czytelnia dobrze za.opatrzona. I Cboroby dróg moo2owych. skór. Przyjmuje od 8~li Ido 6-8 popolud. 
Tennls. eea,niekie. Wygodne mieszkanie, całkowite utrzymania i kuracya I ne i weneryczne.. panie od 5-6. ' 631r258 
od 60 rb. mle$ięeinie. Dojazd przez .st. kolejow~ KIELCE zk~d 8Z0St\ wygodnem! I ~rzJjmuje od g.81/,-:-1 rAno l od 5-8, 

• powozami w 8-9 godzin do ,zakładu •. Od 20 ezerwca samochód, którym W 31:/
21

' panłe od 4-6; 1070-r.,:~7. D' T' I'" "-l f "I I'ł" I 
gotlllil z Kielc cło Bolca. WszeUdeh informacyi udzie18Za.rz~d S lica.: Sto POCZ/iowa D . L P 11 1 t·' f' "IBl lU1 " Ił. 
8~OP.ICLAgEub·Tk~eleka·1 E oYMr.~orlzaEkt·.,SdU DZr. WK·'GdZAla;soN

z 
Dalru8AYI.·~ I f. IfY UlliS lpo_~i:'~ił!I~&a~~=a 4-

_ I Choroby skórne, wenepy- ' Choroby dzieei • 
. lU. 'ś · ' , · .czne i moozopłcicn_.. Przyjmuje od 9-10 rano i od 4-5p. P-,do wrn_Jęcia w lątkowlcach obok, Pablamc. Przyj~tlje od godz. 8:""'1 r. ł od 6-8 w., ł '. . .' . 536-10-3 

" .. Bli ... ższy. eh.,.W. i.adom. ości 'udzieli ... księg.arniaW -go li ~."~ . .1:.dO~~6,~.::,::.t,. 'w.n ... ladZi.e181::O;34ł I~. Dr'.' Ar.k'./, Gold'enber,g 
KeI-la w Pableanle /lach . " , . Ulica Południowa Nr. 2~, • .' 
. ., v. . 568-r-3-2··· . ., . . . i ul W·d k l06A (k l' Gl' .) 

. . 'Osiedlll.em sIę . w Itutejszem mit)Ściei ako' i;, . . ... !, leWi '.~" '. i.. . Oł,O .... _ ownoJ 
r7AKŁAD OGRODNIC'ZY . specyalistae1łorób.skórnYeh, wenerycz-\ cborDbydliIGilW~wDłtrZłl8 ~~ ~. , .' . .... '.' .....' .. '.,. - , . nych, plciowych i chorób "losów. ;Przyj- .Odg.u··ej do-t .. ef.iod 6 do 9:ej w1eel. 

D. C'n' n d. P' ,.1. a" ·c' b' "3' m.uję ,codzienn,ie, od 8 do 1 wpołudD1~ ,,'NI nIedZiele l świę\aodll-ej do 3-ej. n lL u I I od l do 8 po poZ. • ! 205--r-28 

,-' ... '. I II • ' ł If Dr. ład. Schooneich 
D,'. wł6". _.'Ia S. WW." WWł .. ~h~telę ... łZ,. !llia pr. zy. st. ,aryeh ementarz~c~ ~z d.mem. 15 .. b'!ll'. I" SR' EDNfiA N. 5. I.lakarz BZP, ital.a Anny-Maryl dla dzieci fAwar~ została 1- wszYJmU}8 .wszelkle Zs.mówHHHanaUl"ządzanlleJ kw_eoerne ~I Ulel I . r. . 149r44 h b' d li '. 

i pl •••• n ..... '. plao6~ i Grob6w. Pelac&ląe zawsze obfity wybór w8z~1- ' ... -. -. C oro y ZleCI 
kiego ro.dlaju"sa4IOJl.e~ roślin donlczkowycb) Wieńców·i. wyrobów z kWiat, ów świe- ~ ·Cho·roby· 'w~nerVcz" .no . 1-. . ..'.. .. '". 
"ch ł sueb.JeB. . Z powazantem. I \ • U lO li r g, .' ~:~:i~a WIDZEWSKA 86, 

. I ~p~ Gt uk nde,kla4c7h~ '4~ I moczopłCiowe I SkOl1l0e I .nfl,prZ~eiWkOOgrodll Miko!aj.ews~iegO 
1m-ł-2 I .' U o lor owa a ---2::i' Dr. SI. LE 1<0 łeZ !przYJmUJe od8-9r&ll·:.s3d~i::..~POPO~ 

Pi .' L· . "A· • ··0· Przy ulicy' Widz8wskisJ- (Ob~~~~:b~~:: =f~Il!~O) .' '. ~I ' Z,. .r.. a 
. Dla panów od 9-} i od 6-9, dla dam .' 

od 5-6 po pol. W niedziele od 9~1 i ze swymi lnd~mi sz~ka.miejsca do bydła 
o~ 3-,6. po pot ' .l14:1r89 paszenIa, dojenta i t.d. Ła$kawe oferty 

okolo .20,000 łokci kwa.d. obszaru, ,z połączeniem kolejowem, kantorem I JE L,. - c'KI; pro.9zę Skład. ać P", od lit. G,,' o. wAdmln~ 
LlIlieszka.niem - natyehmiast albo od .l-go lipoa r .. b. dQ wydzierżawie- I Dr ' .NI ",,,ROZWOjU", , 563-3--2 
niL BUiSlyeh wiadomości udzieli Kantor, ulica WidzewSk" • , ~ 
Ma.. '- '572-7-2 I ul. And,rzeja 7. G' '.USi~iW, ·8' ·z'amowsk-., '", . ) Cho,roby skórne, wenel"yczne i a. 

~ t moczopłciowe. 1 'Łódź, Konstantynowska 5 

I ! Od S-. 10 rano. {)...:..8 po po!:., W niedziele ! Nasiona pollle leśne I ogrodowe .twarz. y .. 
I, i święta 9-J2 rallo.1463-r-164 \. 
--...... ------..;.;;. .. __ ....;..;;;;.;;.;;~....o...;..;;;., wnA i kWiatowe), na.czyllia mleczarskie, 

! D S Z ITKI O nawozy sztuczne, 'owies, otręby, ma1i:ll"hy, do ... aJłł01a od l-go maja w • Koluszk.oh, a pokoje z kuchnią ; siano, slpma l t. p. 338-24,· ! 7 

...... 10 .... , oralpok61 z luu.llaią od l-go czerwca. WiadO:;!~:~ I : r. . 
~.~~~~w! ... ~~!O!h!~=D~~~K~~!~!~!·~~~~~~~~~~~~I" ~ftd~U Ma '.n,.i~~~'~".~hl~~ ,~ iWW *'! CbafobJtskór'uo.loneryczne i moczopłciowa J. 

,Te •• f.D· 7... ~ Nadszedl świeży trans- , przyjmuje" od g. 8-111/2 rano, od 5-S i f'J 'Mam honor zawiadomić SZa P.P., 
, , ~ port kanark~w ,ł$ gór ł wlecz. 469-r-190 że pra~owniamoja pr2J:eniesio-
., ied8'ÓS ka ra m .. i za .~ J~aery~ wpi~~i~~ Bf. lep~Zay- l ' '0" r' 'feI1I1 k\ S'k JI '~C· Z- na z.oetała IZ .l.1licy Sredniejna 

"t S USłeW~ ul. ,zAWADZK,\pod .Ni 5 t o ~SO •• EBA, Benedykta.MlIS, ~ ~~~:~~'R~~Skr!:e~iiC~ l ..• . , • . ." " . i .' ,., Gzem podaję do wiadomosci Szan. 
r:, '. Ha .... ·. < .. ,_s. ·.I~ PU ... ldJ ..•.. ·· :em. ośe.. l el~ganck.la po- .' '.. ~.- MH{o1a'ewska nr, 59. ". 1 Choroby .'kornll weneryczne ldienteU, lkzą,c i nadal na łaskawe 

; I .• ' do~yefeczek I .t. d. SpecJalna I H.Bri\lt~l)s(.,tełn z R~rcu., 579-3-2 I Andrze'~'a 13' '.' _ poparcie. Pozostaję z .szacunkiem 
~;.łi.' do slłtbu. -Ceny przystępne. - J p' '. . • .~ l. ,M \ . 101 . ...: J;" K l k" 

.~ - " "T 'J"ef' 7S·. . I· .02y.czkl na OO[ ł frzYJmu.je od 4...;..8 wiecz. W n i.edzJeIe i l U. Uln , ... OZ.OWS "1. ; . ,.. on .. 5"~3·.s ł, ~. . ~". o ! swlęta o<d g. 10 do 1\ po połudnIU. ! 53~? 106 
, ......... ' ' ... ' ' ,.' "t u~iela oficerom; osobom urzędowym, kup· i _ \ 507~d.:-:-3?3 -------.....;.-----

Lat· .'" .,.. . . k' • I com 1 włOŚCianom, jak również na zakup' J • Od I ' l" ;,' .. • ·R·I8··' IISZ anł'a ziemi Bank Rlszłł.Tda oppenh81mera.. w. I.'. D . -go' Ipca 
.. .. " . . . Berlinie O. 3ł, Llbauerstrasse 41. ~ r. pokoju z kuchnią 

( z ~a'rodaudlub bez. ' . 555-3-3 l • na I-13m piętrze poszukuje się w dobrym ...... , &.a_, .a"' •• "kolejowa KUPię szafę używant\ do rzeczy Wio.· l' punl{cie. Oferty proszę sida;dttć do 1 go 
;1; poe. Ł_k. Wiattomość w Gr,.~d- domośó w AdminłBtraeyi "ROZWOJU". ~ pO r'o' /I' c· l'łół ma_~a iJDd nMieszkanle" w Administracyi 
,'llO&el1I u portJeła. 564-3-3, PrzejaZd Dr. 8. - 811-d-4 ; , .. ' .• 5623 t,RozwOju". 5ti5 -6~2 

chor.b!' weneryczne i .k6 .. _ 
Nawrot Nr. 2 • 

Letnie mieszkania 
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